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Ponury bilans ofiar — Jal prowadzone jest 


śledztwo sadowe 
Zahezpieczemie śmachu i Óalsze poszukiwania 


Mimo, że kilka dni już dzieli nas od wstrzą- 
sającej katastrofy, która nawiedziła Gdvbie, 
mieszkańcy miasta do tej pory nie mogą otrzą- 
anąć się z przygnębienia, jakie ona wywołażn. 
Pogrzeb olisy stwarca nastrój żałobny i smi- 
tny, katastrofa zajmuje ciagle jeszeze umysty 
ogółu i jest przedmiotem powszechnego zain- 
teresowania, i 

TRZYNAŚCIE OSÓB ZABITYCH, cześć 
kińrych zginąć mastała, zapewne w straszai: 
wych meczarniach — i to przeważnie lut! 
młodych, w kwiecie wieku i sił, lub nieletnich 
dzieci — oto ponury bilans tragedji, która tu 
się rozegrała. A przecież zwaliska gruzów nie 
zostały dotychczas całkowicie uprzątnięte I 
SPODZIEWAĆ SIĘ W NICH TRZEBA 
JESZCZE DALSZYCH OFIAR. 

Lista nazwisk zabitych jest w chwili oboe- 
nei następująca: Tadeusz i Ludmiła Pabisie- 
wiczowie, Irena, Oliwpja i Władysława Bere- 
zowskis, Stefanja Lityńska, Danusia Łaba- 


gelbrand, Jacuś Drozdowski, inż. Pawłowski, 
żona jego Zofja i teściowa Zielińska. 

Dodać do tego należy 6 osób rannych, znaj- 
dującyeh się w lecznicy Sióstr Miłosierdzie, 
z których jedna, służąca 24 mna Witczak 
walczy ze śmiercią. Stan zdrowia pozostałych 
na szczęście nie budzi żadnych obaw. 

Ohecnie nieznane są jeszcze losy służącej 
państwa Bartczaków orżz dozorcy domu, Qie- 
Jeckiego. Czy padli oni ofiarami eksplozji, 
wykażą to dalsze prace ratownicze. 


Sieddztwe sądowe 

Władze sądowe z sędzią śledczym okręgo 
wym Karasiewiczem na czele prowadzą ener- 
giczne śledztwo już od kilku dni. Przesłucha- 
nych zostało około 80 świadków. Badania pro- 
wadzi się przy udziale powołanych przez s? 
dziego Karasiewicza rzeczoznawców gazowili- 
ctwa, wicedyr. gazowni warszawskiej Torżew- 
skiego i dyr. zakł. wodoc. i kan. w Gdyni, inż. 
Mienalskiego. 

Najważniejszym momentem śledztwa bę- 
dzie jednakże 

wizja lokalna, 

dokonana w piwnicach zburzonej części gma: 
chów ZUPU przez specjalną komisję, skłarla - 
jaca się z przedstawicieli władz sądowyeli. 
vzeczoznnwców gazżownictwa i pirotechnik.. 
Komisarjatu Rządu i inżynierów-specjalistów 
oraz delegata Ministerstwa Pracy i Opieki 
Społecznej. 

Oględziny ogniska katastrofy nastąpią w 
poniedziałek, do tego czasu zaś odkopywańnie 
piwnic zostało wstrzymane. Na podstawie 
tych oględzin łącznie z zebranym dotychczas 
materjałom śledczym, rzeczoznawcy wydadzą 
swoje orzeczenie, które z kolei zadecyduje o 
dalszych losach przy trzymanych w areszci3 
olicyjnym kierowników gazowni gdyńskiej. 


Zabczpieczemie murów 
zdemeołowanej budowli 


Przez całą noc z piątku na sobotę i prz- 
dzień następny prowadzone były intenzywuia 
prace dokoła usuwania rumowiska i zabezpie- 
czania grożących zawaleniem się murów. Część 
przednia gmachu, od strony Aleji Marsz. Pi! 
sudskiego została cżłkowicie z gruzów oczysz- 
czona, strony wewnętrznej natomiast nie moz- 
ua było na razie ruszyć ze względu na bezpie: 
'ezelistwo pracujących. 

Komisarz Rządu wydał zarządzenia w kie 
cunku podstemplowania murów. zrobienia »*1. 


pór i daszków, 
padku 
tych prac objął z ramienia Komisarjatu inż. 
Piaskiewicz. | 


dokoła całego miejsca katastrofy, a 
zabezpieczono specjalnie z nakazu władz sąda- 
wych wejście do piwnic, 
się fatalne rury 
nie piwnic nastąpi w obecności komisji śled- 
czej, 


PORTACJA ZWŁOK 
FY z kostnicy zakładu Sióstr Elźpietanek do 
kościoła Serca Jezusowego, 


ten ŻAŁOBNY OBRZĄDEK STAŁ SIĘ oL- 
BRZYMIĄ I POWSZECHNA MANIFESTA- 


aby w ten sposób uniknąć Wy- 
z robotnikami. Ogólne kierownictwo | » 


Rozmiar sirat 


'W zestawieniu z ofiarami z życia i krwi 
ludzkiej, rozmiary szkód materjalnych, spowo- 
dcwanych przez katastrofę, wydają się rzeczą 
drugorzędną. Niemniej jednak są one znaczne, 
Na razie trudno jest ustalić je nawet z przv- 


W sobotę wieczorem ustawiono ogrodzenia 


ponadto 


w których. znajdują 
Ostateczne odkobu 


bliżoną ścisłością. Komisarz Rządu powołał 
specjalną komisję pod przewodnietwem inz.- 
arch. Miillera, z udziałem niezajuteresowanyc 
inżynierów, która zbada i stwierdzi, jaka cześć 


Gazowe. 


gmachu ZUPU musi uledz rozbiórce. Rozbiórki 
dokona następnie zakład ubezpieczeń P, U. 
we własnym zakresie. 


Uchodzić może wszakże za pewne, że blisko 
połowa pierwszego bloku będzie rozebrana. 

Oba bloki są zaasekurowane w Warszaw- 
skiem Tow. Ubezpieczeń na sumę 1.950 tys. 
zł, szkody budowlane zatem ocenić można 
zgrubsza na 500 tys. złotych. Natomiast stra- 
ty nieszczęśliwych lokatorów tej części gma- 
chu wogóle w chwili obecnej nie dadzą sia 
obliczyć. 

Srodhi osireżmoŚci 

W celu uniknięcia dalszych wypadków, Ko- 
misarz Rządu zarządził zamknięcie wszystkich 
instalacyj gazowych w. całem mieście, prze- 
dmuchanie rur i wypuszczenie gazu. Jedno- 
cześnie wydane zostało zarżądzenie, zabrania- 
jące aż do odwołania urządzania nowych in- 
stalacyj gazowych. 


Nad irummna tragicznie zmarłych 


Ficsporśacia zwłok z kostnicy do 


Wezoraj o odz. 4 po poł. odbyła się EKS- | CJA SMUTKU I WSPÓŁCZUCIA. Ulice, któ- 

OFIAR KATASTRO remi miał kroczyć orszak, były zapełnione 

publicznością, stojącą w gęstych szpalerach. 

Na placu Kaszubskim przed zakładem Sióstr 
zgromadził się tlum kilkutysięczny. 

Strażacy powoli wynosili trumny i usta 

wiąli je na okrytych kirem platformach, naj- 


Jak można było się spodziewać, pięrwszy 


Straszliwa katastrofa gmachu ZUP. w Gdyni wstrząsnęła opinją kraju. Władze państwo 
we zajęły się energicznie niesieniem pomocy ofiarom — Zdjęcie nasze przedstawia frag- 
ment zdemolowanego gmachu Z. U. P. 


p 


- Marszałelc Piisudski 
wyjechał do Rumunji 


na kilkotyśodniowy urlop 
Warszawa, 12, 10, (PAT): Wczoraj | WYPOCZYNEK. 
w niedzielę o godz, 14,55 p MARSZA. Na dworcu żegnaii p. Marszałka p 
LEK PIŁSUDSKI w towarzystwie pulk. premjer Prystor, członkowie rządu, przesl 
dr. Woyczyńskiego WYJECHAŁ PO stawiciele poselstwa rumuńskiego w War 
CIĄGIEM BUKARESZTEŃSKIM DO | szawie oraz szereg wyższych wojsk: 
RUMUNJI NA PAROTYGODNIOWY 


PRON union JE DS 


Akademja ku czci śp. min. Czerwińskieso 


Warszawa, 12. 10, (PAT) W dniu dzisiej: 
ssy o godz. 12w sali konserw atorjum odbys 
ła się uroczysta akademja ku czci Śp. Sławo: 
mira Czerwińskiego, ministra WR i OP, urzą: | nie. poświęcone śp. ministrowi Czerwińskie: 
dzona staraniem zarządu głównego Związku | mu, podkreślając niezwykle serdeczny Stosu: 
Nauczyciełstwa Polskiego. i nek śp. min. Czerwińskiego do nauczycielstwa, | 

Na akademie przybyli oprócz najbliższej 
rodziny śp. ministra Czerwińskiego p. WICI PARE akademii, 
min. WR i OP błeracki wyżsi urzędnicy Mi: 


nisterstwa oraz licznie zgromadzeni przedsta: 
wiciele świata nauczycielskiego. 
pP. T Malicki wygłosił dłuższe przemówie» 


- w 


kosciola 


przód małe, białe trumienki, w których spo- 
częły ciałka zabitych dzieci, później duże, dę- 
bowe trumny ze szczątkami dorosłych. Mimo 
wielkiego skupienia. ludzi dokoła panowała głę- 
boka, przygnębiająca cisza, w której słychać 
było jedynie szmer odmawianaj półgłosem mo- 
dlitwy. 

KS. BISKUP OKONIEWSKI, który pro- 
wadził kondukt w asyście licznego duchowień- 
stwa, pokropił trumny, poczem dał znak do 
wyruszenia. Zwolna zakołysały się sztandary 
i smutny pochód skierował się w stronę świą- 
tyni. 

W kościele trumny ustawiono rzędem tuż 
przed ołtarzem, jedną obok drugiej w długim 
szeregu, na nich spoczęły wieńce — dużo 
kwiatów białych, różowych, czerwonych. Gdy 
nawa kościoła zapełniła się po brzegi, rozpo- 
częłv się modły za zmarłych. Ludzie stali po- 
grążeni w zadumie i wsłuchani w słowa mo- 
dłitwy: 

REQUIEM AETERNAM DONNA BIS, 

DOMINE... 

Wśród ciszy, jaka później zapanowała, 
przemówił do wiernych Ks. Biskup. Poważna, 
wysoka postać, pełna dobroci i majestatu. ~- 
Mówił z głębi serca, jak człowiek do ludzi i 
jak Kapłan-pocieszyciel do nieszczęśliwych. 
Mówił o potędze boskiej, o śmierci, która nas 
wszystkich czeku, o ódkupieniu, które winniś- 
my sobie wybłagać. r 

Słowa Arcypasterza wycisnęły 

ŁZY Z OCZU SŁUCHACZY, 
krzepiąc zarazem na duchu tych, których nie- 
szczęście tak ciężko doświadczyło... / « 

Śmiertelne szczątki ofiar katastrofy Bpo- 
czywały w kościele przez całą noc. Dzisiaj o 
godzinie 9-tej rano rozpocznie się żałobne na- 
bożeństwo, a potem nastapi odprowadzenie 
zwłok na miejsce wiecznego spoczynku na 
cmentarz witomiński. E 
e RÓ EE E TOORA 


Lośmiczisi połsicie 
zakończyły swej raid 
Katowice, 12. 10. (PAT). Lotniczki polskie 
wczoraj o godz. 14.15 zakończyły swój raid 
dookoła Polski, urządzony staraniem śląskiego 
LORE: 


Łódzki Kiub L. T, misirzem 
Paiswi w EM sie 
Lwów, 12, 10. [PAT]. Odbyły s'ę tu fi- 
nałowe rozgrywki o mistrzostwo tenisowe 
Polski pomiędzy Łódzkim Klubem Teniso- 
wym a. Lwowskim Lawntenisowym Klu- 
bem. W ogólnej punktacji zwyc ężył Łódz: 


Po tem przeiwówieniy odbyła się część koncer: | ki Kłub Lawntenisówy w stosunku 5:2, zdr 


bywając zaszczytny tytuł drużynowego mi- 
strza Polski, 


Nr. 235 


M. 


nó „ 
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Czytam obecnie z dużem zainteresowa- 
niem iprasę narodowo - demokratyczną 


„ (endecką) gdyż jej obecny stosunek pu- 


blicystyczny wobec wydarzeń na świa- 
towym rynku gospodarczym — jest 
sprawdzianem 
UCZCIWOŚCI PRASOWEJ TEGO T. 
ZW. „„OBOZU NARODOWEGO" wW 
STOSUNKU DO RZECZYWISTOŚCI 
dż POLSKIEJ. 

Dziwny los przekreślił bowiem kom. 

pletnie i rozsypał jak nikły domek z kart 


całe rusztowanie wywodów krytycznych | 
, prasy endeckiej w stosunku do gospodar- 
ki państwa i rządu. 


Od lat całych, a ostatnio w ostrej for- 
mie od kiłku miesięcy cała artylerja „na- 
rodowa“ strzelała huraganowym ogniem 
na rząd, na „sanację”, ma Obóz pomajo- 
wy za katastrofę gospodarczą w kraju. 

Przejaskrawiając stale i wytrwałe sy- 
tuacię gospodarczą Polski, prasa opozy- 
cyjna rozpoczęła pracę rozwałania tara. 
nem prawdziwych i nieprawdziwych 
twierdzeń muru spokoju i równo. 
wagi wewnętrznej kraju, 


Przy pomocy de demagogji 


ostrzełiwano bezkarnie każdy odcinek 
pracy państwowej i starano się zrównać 
go z poziomem ... błota. 

„Rząd jest do niczego, klika wojsko- 
wa dorwała się do władzy i zaprzepasz- 
oza gospodarkę kraju, wszystko zbliża 
się ku ruinie, ratujmy naród od kata- 
strofy, i powaliwszy „sanację* na ło- 
patki, oddawszy ją wraz z jej wodzami 
pod sąd, chwyćmy ster rządów Polski 
w ręce, i oswobodźmy kraj od zmory 
złej gospodarki.“ 

Taka jest oddawna piosenka bojowa 
opozycji z lewej (socjalistyczno-radykal. 
nej) strony, jakoteż z prawej, endeckiej 
linji frontu, Każdy argument był w tej 
walce dobry, byle był+przeciw państwu; 
a więc przeciw rządowi znienawidzo- 
nemu, ; 

Niemiecka prasa stała się kopalnią u- 
jemnych cytat'o Polsce. Z zasady prze- 
milczano każdą opinię prasy zagranicz. 
nej, wybitnych autorytetów zagranicz. 
nvch o postępach i dobrej (w porównaniu 
z innemi krajami) sytuacji Polski, byle 
nie psuć wytrwale głoszonej legendy 
o Polsce idącejku ruinie. 
NIENAWIŚĆ DO RZĄDÓW OBOZU 
PAŃSTWOWEGO BYŁA SILNIEJ. 
SZA, NIŻ OBJEKTYWIZM I ROZ. 

WAGA WOBEC INTERESÓW 

PAŃSTWA. 

„Grube Berty“ i kuferki ze szrapnela- 
imi prasowymi pękały dzień po dniu na 
froncie walki wewnętrznej, prasa opo- 
zycyjna w tonie i intencjach szła coraz 
bardziej po linji nieomal antypaństwo. 
wej, w swej zaciekłości wyszukiwania 
dziury na całem i krakania wciąż o ruinie 
i katastrofie gospodarczej Polski. 

I NAGLE STAŁA SIĘ RZECZ NIE. 
OCZEKIWANA: KATAKLIZM KRY. 
ZYSU ŚWIATOWEGO, 

Nie można już było przemilczać nie. 
zwykłych, epokowych wydarzeń na are- 


nie świata, Cóżby to była za prasa, któ- |. 


raby przemilczała fakt, że Wielka Bry- 
tanja osiadła na mieliźnie trudności finan- 
sowych, że bankructwo zagląda w oczy 
Niemcom, że funt szterling najmocniej. 
sza waluta świata zachwiał się i 
stracił przeszło 20 pro- 
cent swej wartości 
pociągając za sobą waluty innych dzie- 
siątków państw, że wreszcie o dziwo: 
ZACHWIAŁ SIĘ DOLAR — ZŁOTY 
CIELEC ŚWIATA — I PANIKA O- 
GARNĘŁA GIEŁDY ŚWIATOWE Z 
OBAWY O WALUTĘ STANÓW ZJE. 
DNOCZONYCH. 

I oto przed prasą opozycji w Polsce 
otworzyła się... przepaść braku argu- 
mentów, Wystrzelano tyle amunicji pra. 
sowej, nakłamano się tyle o „kryzysie za 
afania w Polsce, że wobec tych wyda 
izęń ma Świecie fakty, niezbite fakty za. 
sznurowały usta opozycjonistom, czar. 


Sprawdziany prawdy 
a falszu 


ny atrament ich piór zmieniły w bezbar. | świata przed chaosem, Jest mowa o Fran. 


wną wodę,.. 

Faktv bowiem zdradził 
fałsz prasy opozycyjnej 
w Polsce. 

Na łamach tej prasy, a więc w „Gaze. 
cie Warszawskiej“, w „Kurjerze Poznań. 
skim“, czy „Słowie Pomorsk.* powinno 
się pojawić zbiorowe kajanie i publiczne 
wyznanie win: 

Peccavi: FćrzeSszuyjiśzmy wobec 
własmeśo państwa - - 

Bo rzeczywistość nie spełniła nadzieji 
opozycji. Minami kłamstw i zarzutów 
rozsadzane fundamenty zaufania społe. 
czeństwa do rządu i jego pracy, nie za. 
chwiały wiary mas w uczciwą i wytrwałą 
pracę Obozu Państwowego i rządu prze. 
zeń powołanego do pracy. 

W porze gdy światem  wstrząsają 
straszliwe burze finansowe, sytuacja w 
Polsce jest opanowana i spokój panuje na 
terenie trzydziestomil jonowego kraju. 

I dlatego z zainteresowaniem czytam 
w sobotnim numerze „„Kurjera Poznań- 
skiego“ (nr. 466) wstępny artykuł p, t. 
„Kryzys światowy pieniądza“. 

I czytam tam, że „fala niepewności za. 
tacza coraz szersze kręgi... Po Niem- 
czech, Austrji, Anglji, państwach skan. 
dynawskich i innych kryzys zaufania o- 
garniać zaczyna nawet Amerykę". 

Dowiadujemy się z relacji tego pisma, 
że cały świat jest zatroskany tą niezwy- 
kią sytuacją, Ameryka czeka już przy- 
bycia premjera Francji Lavala, by z nim 
omówić sprawę międzynarodowej konfe- 
rencji walutowej, dła ratowania całego 


chi, o Anglji, o Ameryce, o ich kłopotach, 


| ich trwodze i panice. 


A jakie wnioski z tego w odniesieniu 
do Polski? 

„Niepokój o losy dołara, jaki się u- 
widccznił w Polsce, może mieć ten do- 
broczynny skutek, iż miliony dolarów, 
nagromadzone w prywatnych schow- 
kach, wrócą do obrotu gospodarczego, 
zasilą rezerwy walutowe Banku Pol- 
skiego...“ 

Przecieram oczy. No a kryzys zaufa- 
nia do Polski, do rządu, do państwa, któ- 
re rzekomo zbliża się do katastrofy i rui- 
ny, jak wczoraj głosiły jeszcze te same 
„Gazety Warsz,“ te „Kurjery Poznań. 
skie”, . „Słowa Pomorskie“? 
© tem nagie jak makiem siał, 

cisza... 

Natomiast artykuł p. St. S., (czyżby na. 
prawdę pana posła Sachy?) w tym sa. 
mym sobotnim numerze „Słowa Pom,“ 
(ur. 235) może tylko obudzić szczere 
współczucie dla Czytelnika, który taką 
strawę „duchową“ jest karmiony ua Po- 
merzu jeszcze dziś, gdy nawet organ en- 
decii w Poznaniu, już idzie do Canossy.,. 

Tu p. St. S, wypisuje niet ywale mądre 
kawały: 

„Gdy inne państwa gromadziły siły i za 
pasy na „czarną godzinę'*, gdy inne rządy 
przygotowywały nowe programy gospodarcze 
i poiityezne — Polska sanacyjna zajęta była 
posyłaniem urzędników i oficerów na „eme- 
ryturę'* i powoływaniem na ich miejsce no- 
wych „państwowców''. 


Skkamcialiczny odczii Niemca 
© Pomorzu 


Pod egidą stowarzyszenia popularnych 
odczytów dyskusyjrych zw. Tribune Lil- 
loise, odbył się w Lille odczyt pisarza nie- 
mieckiego w Paryżu p. Hirtha, na temat 
„Czy Niemcy chcą pokoju“? 

Wysuwając tezę jak najdalej idącej po 
kojowości Niemiec i stwierdzając bezsil- 
ność organizacji Hitlera, mówca podkre- 
ślił, że właściwe niebezpieczeństwo wojny 
tkwi w strasznej ranie, jaką jest dla Nie- 
miec stworzenie „kurytarza Gdańskiego“, 
oraz w dysproporcji, jaka istnieje między 
300.000 armią polską a 96,000 armją nie- 
miecką, 

Dla przekonania słuchaczy o słuszności 
swych wywodów, p. Hirth poruszył 4 zasad 
nicze punkty, a mianowicie: „Pomorze” 
jest jednym faktem tego rodzaju; Prusy 
Wschodnie duszą się z braku środków ko- 
munikacyjnych; przejazd przez terytorjum 
polskie trwa 24 godzin (/), wagony są za- 
plombowane i rolety obowiązkowo opusz- 


Wszechwiad 


Po katastrofie funta angielskiego nad- 
chodzą wiadomośc. z zagranicy o panice 


Gdy dolar spada — złoty polski MiIEWZTUSZORIU 


| 


czone. Mówca zakończył swój odczyt, a- 

pelując do uczuć braterskich francusko-mie 
R Rek j erin 

mieckich i do potrzeby możliwie szczerego 

zaufania z obu stron. 

W toku dyskusji, która się wyłoniła, 
głównie w sprawach rozbrojenia i zlikwi- 
dowania spłat reparacyjnych, wystąpił rów 
n'eż ze strony polskiej p. R. Uszpolewicz, 
zbijając poszczególne punkty p. Hirtha, do 
tyczące dostępu Polski do morza; dosadne 
cytowanie cyfr i danych źródłowych oraz 
stwierdzenie, że iantazje prelegenta odda- 
lają się od rzeczywistości nieraz o setki pro 
cent, wywołało kilkakrotne oklaski audy- 
torjum, tem bardziej, że całość przemówie- 
nia była utrzymaną w tonie ostrej ironji w 
stosunku do odwagi cywilnej prelegenta, u- 
s'łującego skłonić „poważne audytorjum do 
strawienia tak daleko posuniętej licencj. 
poetyckiej”, 

P. Hirth nie wrócił do poprzednich spraw 
i na wytoczone zarzuty nie odpowiedział. 


j dolar w 


ŁOŚĆ — wszystko to złożyło się przy dzi- 
sejszej psychozie na tak silny wstrząs, że 


dolarowej. Kurs dolara zarówno w Polsce, | śpiżowy dotychczas władca dolar przeżywa 


jak i na rynkach zagranicznych spadł o kil- 
ka punktów. 

Niewątpliwie, że nie jest to dziełem 
przypadku. Przyczyny, jakie złożyły się na 
spadek dz siejszy dolara, są różnorodne, 
Najwięcej daje się we znaki psychoza łinan 
sowa, jaka ogarnęła Europę i boleśnie od- 
biła się dotąd na najsilniejszych walutach 
światowych, To, że i psychoza dotknęła i 
ugodziła w niedotykalny dotąd dolar, wska 
zuje na niebywałe rozmiary kryzysu euro- 
pejskiego, 

Fatalny cień na wszechwładną potege 
dolara rzuciły dzisiejsze stosunki wewnętrz 
no-amerykańskie, Okrzyczany dobrobyt 
amerykański stał się, jak potwierdziły zda 
rzenia z ostatnich miesięcy, iluzją, Miljo- 
ny bezrobotnych po drugiej stron e oceanu, 
olbrzymi kryzys w produkcji amerykań- 
skiej, niesłychany deficyt budżetowy, wy- 


| noszący OKOŁO PÓŁTORA MILJARDA 


DOLARÓW, krach bankowości w Stanach 
Zjednoczonych, gdzie w ciągu roku przeszło 


3 TYSIĄCE BANKÓW OGŁOSIŁO UPAD 


na giełdach zagranicznych czarne dni, że 
drgnął w swych podstawach i spadł do po 
ziomu tych walut, które obecny kryzys 
nadszarpnał i nadłamał . 

Są to wypadki nadzwyczajnej wagi. 
Dziś zarówno zagraniczna sytuacja banko 
wa, jak i osoby prywatne wycołują depozy 


ty amerykańskie, domagając się pokrycia 


w złocie i tem samem wymierzając cios bo 
lesny w kurs dolara. Zaufanie do dolara 
stało się jakby muzyką przyszłości, Cho- 
ciaż © rzeczyw stem zachwianiu dolara na 
podobieństwo krachu z funtem angielskim 


|nie może być mowy, bo trzeba pomiętać, 


że St. Zjedn. mają 40 proc. całego złota w 
świecie. Poza tem dolar obok franka fran 
cuskiego jest najsilniej pokrytym bankno- 
tem w złoc'e. 

Na 5 miljardów złota posiadanego przez 
Amerykę, dwa miljardy znajdują się w obie 
gu w postaci certyfikatów złotych, 800 mi! 
jonów, czyli ustawowych 35 proc. pokrywa 


' Bardzo ciężkie i przygre jest dzisiejszę” 
przebudzenie z tego różowego snu sanacyjne Ú 


go. Otacza nas dokoła nędza i bieda. Za. | . 


miast obiecywanego „raju“ mamy nadzwy. 

czaj dotkliwe, zaostrzone przesilenie gospo- 

darcze. Sanacja nie umie mu zaradzić, 

Na wielkim „froncie świata** rozgrywa ję 
się wielkie wypadki. Ale nas tam niema! 
A jeżeli jesteśmy, to nie występujemy w moli 
„ organizatorów * nowego porządku, lecz 
wyciągamy ręce proszęce o pomoc.. Sanacja 
nie przewidywała, że nadejdą ciężkie czasy. 
Nie przygotowała niczego. Dopioro teraz, 
gdy jesteśmy już w głębokiej toni przesilenin, 
usiłuje w błyskawicznym pośpiechu „dago. 
nié‘ pędzące wypadki. Wybrała jednak dro- 
gę fałszywą. 

Myliła się i błądziła ciągle. Któż jej dziś 
uwierzy w kraju lub zagranicą? 

Gdzież są panie St. S, te „zapasy in. 
nych państw na czarną godzinę?“ Cóż 
pomogły te ewentualnie przez pana za. 
chwalane nowe programy gospodarcze in- 
nych państw? Niemcom? Anglji? Rosii? 

I ciagle to poniżające skomlenie, że 
rzekomo my „wyciąg gamy ręce proszące 
o pomoc, bo „sanacja nie przewidywała 
niczego, nie przygotowała niczego wich 
kto jej dziś uwierzy w kraju i zagro- 
nicą...“ Zwykła ohyda, lub wprost glu. 
pota! Tu jeden publicysta endecki wzy. 
wa do wyciągania z pończoch i z pod po- 
dłogi dolarów, by węszły do obrotu gos. 
podarczego i zasilały rezerwy walutowe 
Banku Polskiego, a drugi, pan St. S. mó. 
wi dalej w tonie separatysty pomorskie. 
go, który kłamstwem stara się dalej ma. 
mić społeczeństwo zwykłą blagą dzien. 
nmikarską, przez to tak nieuczciwą, że za. 
przeczoną faktami historycznych wprost 
wstrząsów całego świata, o czem sam p, 
St. S. wczoraj pisał, iż „Świat się trzę- 
SiC. 

A przez totak zbrodniczo-an. 
typaństwową, iż dalej szetzyć 
się stara popłoch, propa. 
guje brak zaufania do tzą. 
d u, i działa wprost na szkodę swych 
Czytelników, bo fałszywie orjentuje ich 
choćby w zakresie polskiej rzeczywisto. 
Ści walutowej, a krachu walut zagranicz. 
nych, funta, czy dolara. y 

Z tego zakłamania się w argumentach 
opozycyjnych, jak widać prowincjonalne 
organy endecji jeszcze wyjść nie mogą. 
Nie zdobędą. się na uderzenie się w pierś 
i przyznanie do błędów, 

Zacietrzewienie partyjne na to nie po- 
zwala. Sumienie obywatelskie i sumienie 
publicystyczne milczy. 

Na szczęście rozumie to już dziś więk. 
szość olbrzymia obywatelstwa pomor- 
skiego — gdzie jest prawda poparta fak. 
tami, a gdzie fałsz ozdobny frazesem „na. 
rodowym“, 

Kryzys światowy zdemasiował fal- 
szerstwo. Odsłonił nagą prawdę: gdy 
inni przechodzą panikę bankructwa, rząd 
polski opanował sytuację, i obywatel pol. 
ski może zasypiać spokojnie, rano "nie 
oczekując przykrych niespodzianek, Zło. 
ty polski zyskuje rekord stabilizacji, co 
już uznaje cały świat finansowy. 

Ale nie chcą tcgo uznać sami Polacy 
„narodowi... Dr. B, 


«= 


przyczem Ameryka chętnieby widziała 
zwiększenie tego eksportu. 

Modny dolar w Polsce od pewnego. cza” 
su stał się walutą, do której stracono czy to 
w kołach spekulantów, czy to.wśród szero 
kiej a mało orjentującej się publiczności za 
ufanie, Ostatnie wypadki potwierdziły. że 
lepiej MIEĆ ZAUFANIE DO WŁASNEJ 
WALUTY, NIż DO OBCEJ. r 

Złoty bowiem poiski oparty na moc- 
nych podstawach ani nie drgnął, gdy tym- 
czasem funty i dolary wywołują panikę, 

Poza tem, jak donoszą z Nowego Jorku 
notowanie pożyczek polsk, wybitnie się pa 
lepszyły: 8 proc. notowano 60 do 67,7 proc. 
7 proc. — 50 do 52,6 proc, złoty — 11.20. 

Te fakty mówią za siebie. W zw azku 
z tem obliczane na około 100 miljonów do 
larów domowe oszczędności leżące w Pol- 
sce w dolarach po kuferkach i pończochach 
lub innych skrytkach w okresie dzisiejszej 
paniki dolarowej może wypełzną wreszcie 
na światło dzienne i ZAMIENIĄ SIĘ NA 
ZŁOTE POLSKIE. 

Życzyć by tego wypadało w interesie 


wkłady, zaś reszta pokrywa obieg bankno | naszej waluty i państwa, jak również w im 
krępówany, 


tów. Eksport złota nie jest 


teresie poszczególnych posiadaczy dol 
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Jak doniosły ostatnie depesze, gabinet 
drugi Brueń.nga II został utworzony. 

Drugi gabinet Brueninga ma skład na- 
atępujący: Kanclerz i kierownik ministe- 
rium spraw zagranicznych — dr, Bruening 
zastępca kanćlerza : minister finansów — 
Dietrich; ministër Reichswehry i kierow- 
nik ministerjum spraw wewnętrznych — 
dr. Groener; minister pracy — dr. Steger- 
wald; minister poczt — dr. Schaetzel; mini- 
ster wyżywienia + rolnictwa — dr. Schiele; 
minister gospodarki narodowej — dr. War 
bold, b. minister rządu pruskiego; minister 
komunikacji dotychczasowy minister bez te 


ki , komisarz osadnictwa —— Treviranus; 
minister sprawiedliwości, dotychczasowy 
sekretarz stanu w tem mu'nisterjum —— dr. 


Joel; minister poczt -— dr, Schaetzel za- 
strzegł sobie czas dla udz'elenia odpowie- 
dzi. 

Opróżni one przez mianowanie Trevira 
nusa ministrem komunikacji. stamow sko 


 kómisarza osadnictwa będzie ponownie ob 


sadzone, 


Ustąpił minister Curtius, a tekę minister 
stwa spraw zagranicznych zatrzymał kanc 
lerz Bruening. Wszedł do gabinetu „osła- 
wiony przyjaciel Polski Treviranus", wesz- 
li praw cowcy Joel i Warmbold. Minister- 
stwo spraw wewnętrznych i wojska połą- 
czył w swem ręku min, Reichswehry Groe- 
ner. 


Oblicze nowego gabinetu jest bardzo 
wyrażne: będzie to prawdopodobnie gabi- 
net żelaznej ręki, gabinet ZMILITARYZO- 
Sare POLICJI, GABINET DYKTATU- 
RY! 

Minister Reichswehry, obejmujący ko- 
mendę na dpolicją, podległą min. spraw 
wewnętrznych, daje gwarancję, że wszel- 
kie próby rozbicia wszelkie wewnętrzne 
rozruchy i niepokoje będą stłumione zapo- 
mocą karabinów masżynowych i sądów do 
raźnych. 

Bruening w roli min. spraw zagr. ma 
być gwarancją dla Europy i Ameryki, że 
„mic się nie zmieniło”. Treviranus z humo 
rystycznemi pretensjami do Pomorza uspo 


""koić ma szow mistów nacjonalistycznych, że 


idea rewizjonistyczna płonie nadal jak 
gwiazda przewodnia na niebie nowego ga- 
binetu. Wartmbold min. gospodarstwa, wy 
h'tny fachowiec w tych sprawach żyrować 
ma swem nazwiskiem sanację ekonomiczną 
państwa. 

Z nacjonalistami socjal styczrymi usiłu 
je nowy rząd, a raczej ukryty poza nim dyk 
tator Hindenburg nawiązać n'ci porozumie 
nie, 


HITLER U HINDENBURGA. 


Wizyta Adolfa Hitlera u H'ndenburga 
bezpośrednio po utworzeniu nowego rzą- 
dy, a przed zwołaniem Reichstagu, jest zna 
kiem czasu niesłychanie charakterystycz- 
nym. „Acht Uhr-Abendblatt" tak pisze o 
tej wizycie: - 

Tak było do przewidzenia. Hitlerowcy 
wykorzystali audjencję swego wodza u pre- 
zydenta Rzeszy dla urządzenia manitesta- 


cH. Od wczesrego ranka zgromadz ły się | 
. przed pałacem Hindenburga tysiączne rze 


"sze nacjońalnych socjalistów. Policja przed 
sięwzięła takie same środki ostrożności, 
jak podczas wizyty ministrów francuskich. 

Hitler przybył luksusowym ' samocho- 
dem, entuzjastycznie okrzykami Heil! powi 
tamy, Im dłużej się przeciągała konferencja 
tem więcej rosło zdenerwowanie policji i 
napięcie wśród zgromadzonych nacjonal- 
nych socjalistów. 

Gdy wreszcie „Wódz“ po godzinnej roz 
mowie opuścił pałac prezydenta Rzeszy, 
rozległy się ogłuszające w waty i śpiew 


POOO nnnnnnanj 
Gospodarka niemiecka 


Cała prasa wschodniospruska donosi, iż 
wieży zamku olsztyńskiego grozi zawalenie z 
powodu podmycia fundamentów przez rzekę 
Lyng. Przystąpiono już do robót ratowniczych. 
Zamku tego bronił w r. 1511 jego burgrabia, 
Mikołaj Kopernik przed Krzyżakami Znaj- 
duja się w nim pamiątki po wielkim astrono- 
mie. Warto zaznaczyć, że niedawno cała pra: 
sa miejscowaapodniosła wielki alarm z powodu 
zarysowania się murów ratusza toruńskiego. 
oskarżając Polaków o lekkomyślne zaniedba: 
nie cennego zabytku budownictwa. 


"Widmo dykiatury w pikelhai 


Gabinet nr. 2 kanclerza Briininsa 


„Deutschland erwache“! 

Warto zanotować i ten szczegół charakte 
rystyczny: W czasie audjencji Hitlera prze- 
jeżdżał przed pałacem Hindenburga kanc- 
lerz Bruening: Powitało go grobowe mil- 
czenie. Oficjalny komun'kat głosi, że pre 
zydent Rzeszy „przyjął panów Hitlera i 
Goeringa i informował się szczegółowo o 
celach ruchu nacjonalno-socjalistycznego. 
Wywiązała się rozmowa o zaśadn 'eniach 
wewnętrznych 1 zewnętrznych”. 


FRONT WALKI Z BRUENINGIEM 
ZŁAMANY? 

Z Harzburga, gdzie toczą się dzisiaj ob- 
rady opozycji nadchodzą sensacyjne wiado 
mości o rozbiciu wśród „nacjonalnej opozy* 
cji” i Stahlhelmu. 

„Projektowany parademarsz nacjonali- 
stów i stahlhelmowców przed przywódca- 
mi ruchu i książętami nie doszedł do skut 
ku. 

Pogłęb ły się różnice między formacja 
mi hitlerowskiemi * stahlhelmowemi, Organ 
hitlerowców Niedersächsische  Tageszei- 


Die 


tung wita bardzo chłodno zjazd w Harz- 
gu . nazywa Hugenberga reakcyjnym taj- 
nym radcą.. 


„Swój swego prędzej czy później znaj- 
dzie: przyjaciele wygnańca w Doorn Hin- 
denburg i Hitler porozumieć się mogą na 
wspólnej platformie, której na imię „restau 
racja Hohenzollernów. 


„Germania“ dowodz, że kanclerz Brue- 
ning posiada niewzruszone zaufanie prezy- 
denta Rzeszy". 


ECHA W PRASIE ZAGRANICZNEJ. 


Silne wrażenie wywarła w Paryżu no- 
minacja min. Reichswehry Groenera na kie 
rown.ka spraw wewnętrznych. Pisma fran 
cuskie upatrują w tem zapowiedź dyktatu- 
ry a „Populaire“ nazywa nowy gabinet dy- 
rektorjatem, którego celem iest obrona ka 
pitalizmu przed faszystowską anarchia. 


Najbliższe dnie przyniosą odpowiedź, 
czy ostatnia stawka dotychczasowego reži 
mu nie zawiedzie. 

Z. M. 


bo konferencji $asnośórskcicej 


Echa obrad maszeże Episkopatu 


W konferencji episkopatu, która odby 

ła się w dniach od 6 do 8 bm. w Częstocho 
wie, wzięło udział 34 księży biskupów. 
Przedmiotem narad były aktualne sprawy 
religijne i moralno-wychowawcze jak: re- 
ligijne wychowanie młodzieży szkolnej i po 
zaszkolnej, obrona społeczeństwa katolic- 
kiego przed ateuszostwem i demoralizacją 
szerzonemi przez pewnych publicystów i 
niedowiarków oraz wzmocnienie ducha ka- 
tolickiego przez rozwinięcie Akcji katolic 
kiej. 
Episkopat zaniepokojony zmniejszeniem 
liczby godzin nauki religj. w niektórych 
szkołach oraz zwlekaniem wykonania tych 
postanowień konkordatu, których niewyko 
nanie naraża Kościół na poważne trudności 
i szkody, powziął odpowiednie postanowie 
nie. 


Także ujawniony projekt ustawy mał- 
żeńskiej, godzący w zasadnicze podstawy 
małżeństwa  chrześcjjańskiego, poddano 
zbadaniu i powzięto odpowiednie postano- 
wienia, 

Zastanawiano się równ'eż nad projek- 
tem nowego kodeksu karnego, który prze 
kazaro osobnej komisji w celu zajęcia się 
tym projektem w stosunku do przepisów 
wiary : moralności katolickiej. 

Poza tem  załatwiono jeszcze wiele 
spraw. dotyczących wewnętrznego życia 
Kościoła, jego 'nstytucyj naukowych, du- 
chowieństwa oraz dobroczynnej działalno 
ści, zwłaszcza w obecnem śospodarczem 
przesileniu. 


Wreszcie zdecydowano odbyć w latach 
najbliższych symod plenarny. 


pz m szcz 


Drczydcni Hindenburgs 
przyjął w sobotę na audjemcji 
strmmeśo Adolfa Hitlera 


pr 


Przywódca nacjonalnych socjalistów. radził z 
Hindenburgiem nad ratowaniem „biednych, 
wynędzniałych* Niemiec. 


Delegacja polska 
na madzwyczańną sesję Radu 
Ligi Narasów 

Urzędujący prezes Rady Ligi Narodów 
minister spraw zagranicznych Hiszpan). 
Lerroux, zwołał na prośbę Chin, nadzwy- 
czajną sesję Rady Ligi Narodów dla rozpa 
trzenia wypadków mandżursk'ch. Pierw- 
sze posiedzen.e Rady Ligi Narodów odbę* 
dzie się w Genewie we wtorek, dnia 13-g0 
b. m. 

Minister Żalesk' nie będzie mógł wziąć 
udz.ału w tej sesji Rady Ligi Narodów, gdyż 
od kilku dni chory jest na zapalenie gardła 
i nie opuszcza m'eszkania, W dniu 10 bm. 
minister Zaleski zawiadomił sekretarza ge 
neralneśo Ligi Narodów, sir Drummonda, 
że do Genewy nie przybędzie, a przedsta- 
wicielem Polski ma sesj. nadzwyczajnej Ra 
dy Ligi Narodów będzie min, Franciszek 
Sokal. 


Na froncie bezrebocia 


Ogólną liczbę 251.378 bezrobotnych w 
Polsce, zarejestrowano w dniu 3 bm. 

Liczba częściowo zatrudnionych na 
dzień 3 bm. wynosiła 125.225 osób, z cze- 
go przez 1 dzień w tygodniu pracowało 
3.945 osoby, przez 2 dn. — 11.073, przez 3 
dni — 37,475, przez 4 dni — 30,251 i przez 
5 dn: w tygodniu — 42.481 osób. 


Bicz saigry na rzad „unii narodowej” 


80 miliomowa pożyczka i kięsisa funia 


Kampanja wyborcza zaczęła się już na do- 
bre w Anglji. Świadczą o tem artykuły agita- 
cyjne w prasie, pierwsze zebrania wiecowe i 
pospolite ruszenie haseł i programów zbaw- 
czych. Świadczy o tem również rozkwit saty- 
ry, której ostrze zwraca się przeciw przeci- 
wnikom politycznym. 

Pod tytułem ironicznym — „Kwestjona- 
rjusz dla użytku wyborców angielskich“, za- 


mieszcza tygodnik londyński „New Statesman 
and Nation* ostrą satyrę na były rząd unji 
narodowej : 

Pytanie: — Czemu utworzyliśmy rząd unji 
narodowej * 

Odpowiedź: — Aby wpoić w naród zaufa- 
nie i uniknąć straszliwej katastrofy oderwania 
się od parytetu złota. 

Pytanie: — A eo uczynił rząd w tym celu? 


Z feki karukańury światowej 


Czy ratowanie gospodarki świata od katastrojy bedzie nadal tylko operetka? 
Powyższa karykatura przedstawia tonącą gospodarke świata, nad którą stoją w bohater: 
skich pozach autorytety zagraniczne i powagijinansowe Świata, ale nazazie ich akcja koń: 
czy s'ę na pięknych mowach i programach bez realnej drogi ratunku dla kataklizmu fiz 


nansowego świata. — Zdaje się jednak że tonący w 


kolę raturkowym io przeędewszyst: 


kiem Niemiec, który swą rozrzutnościa pierwszy bBograżył się w ioni 


Odpowiedź: — Zarządził równość ofiar i 
obowiązków. 

Pytanie: — Jak wygląda ta równość? 

Odpowiedź: — Redukcja 10 procentowa dla 
tych, którzy zarabiają 40 funtów rocznie, 8- 
procentowa dla zarabiających 40 funtów ty- 
godniowo, 5-procentowa dla tych, co zarabiają 
1000 Ł. tygodniowo. 

Pytanie: — Czy zarzhdzenie to przywróci- 
ło zaufanie? 

Odpowiedź: — Przyezyniło się do poder- 
wania dyscypliny we flocie. 

Pytanie: — A co jeszeże uczynił rząd na- 
rodowy? 

Odpowiedź: — Pożyczył 80 miljonów fun- 
tów na procent dwa razy wyższy od zwykłego. 

Pytanie: — Czy ta odważna decyzją po- 
zwoliła nam utrzymać walutę złotą? 

Odpowiedź: — Nie, odeszliśmy od złota w 
cztery tygodnie po objęciu władzy przez rzad 
narodowy. i 

Pytanie: — Czy spadły na nas te wszyst- 
kie klęski, jakich nadejście przepowiađano ł 

Odpowiedź: — Bynajmniej. „Daily Mail“ 
stwierdził, że uwolniliśmy się od wielkiego cię- 
żaru”, „Daily Express“, że „oddawna nie wy- 
darzyło się nam nie równie korzystnego” i że 
„nareszcie zostaliśmy uwolnieni od parytetu 
złota”, zdaniem „Daily Chronicle“ wszystko 
pójdzie gładko, jeśli nie stracimy zimnej krwi, 
wedłue „Times'ów* postąpiono mądrze i zbu- 
wiennie, „Evening Standard“ cieszy się z po- 
lityki zalecanej przez jego stronnictwo, a 
wreszcie sam p. Snowden oświadczył w Izbie 
Gmin, że aczkolwiek odeszliśmy od złota, nie 
pozwolimy jednak na dewalnacje funta. 


Pytanie: — W jakim więe celu utworzy- 
liśmy rząd narodowy? 
Odpowiedź: — Aby dodać do naszych dhu- 


gów państwowych sumę 86 miijonów funtów 
pożyczonych zagranicą i wyrmoc się waluty 
złotej we wrześniu wamiąsi w sierpniu. 
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ówiowagta Dud 


Żeć 


jedynym celem 


Qpozycyjne igraszki a żelazma rzeczywisíość 


Na piątkowem posiedzeniu Sejmu więk- 
szością głosów przyjęto wszystkie przedłożenia 
rządowe. 

Ożywiona rozprawa toczyła się w sprawie 
czasowego wstrzymania t. zw. szczeblowania 
w poszczególnych grupach uposażeniowych, co 
obszernie uzasadniał w przemówieniu swem 
p. minister skarbu. Ze strony opozycji zało- 
żono przeciwko temu przedłużeniu zasadniczy 
sprzeciw. Niezręczna to była gra i wybitna 
demagogiczna, to też skończyła się zasadni- 
czą odprawą. 

Stanowisko opozycji w tej sprawie naświe- 
tit i napiętnował p. wicemarszałek Polakie- 
wiez, składając w imieniu klubu BBWR. o- 
świadczenie, które m. in. brzmiało: 

Projekt rządowy jest jednem z przedło- 
żeń, które drogą zmniejszenia wydatków pań- 
stwowych i podniesienia dochodów maja zape- 
wmić równowagę budżetową. Równowaga bug- 
żetu, trwałość pieniądza, rozwój życia gosno- 
darczego, pomyślność stosunków wywozowych 
i przywozowych stanowia zasady, które przez 
BBWR. są uznane za niewzruszalne, obowią- 
zmją wszystkich przy rozpatrywaniu przedło- 
żeń nstawowych. Dlatego klub popiera pro- 
jekt o wstrzymaniu szezeblowania, który ma 
przynieść oszczędność całoroczna w sumie oko- 
ło 10 miljonów zł. 

Decyzja nasza, która dotknie poważną 
część urzędników i funkcjonarjuszów państwo- 
wych, powzięta została po namyśle tem głęb- 
szym, że z jednej strony upatrujemy w nale- 
zycie postawionym stanie urzędniczym jedną 
z podstaw rozwoju Państwa, z drugiej ponie- 
waż posiadamy w swojem gronie kolegów urzę- 
dników. wśród nich przywódców organizacyj 
urzędniczych. RÓWNOWAGA BUDŻETOWA 
WINNA BYĆ TROSKA WSZYSTKICH 
CZYNNIKÓW PAŃSTWOWYCH I CAŁEGO 
SPOŁECZEŃSTWA i dlatego nie pozwolimy 
robić z problemu urzędniczego przedmiotu ta- 
nich rozgrywek partyjnych. 

Jesteśmy świadkami najgłębszego od wie- 
ków kryzysu gospodarczego, wstrząsającego 
całym Światem i widzimy, że wszystkie pań- 
stwa powszechnie redukcję budżetów swoich 
uzyskują drogą obniżenia poborów i upraw- 
nień urzędniczych. W takich: warunkach, kie- 
dy Rząd i obóz go popierający, kierują się za- 
sadami najpoważniejszego interesu Rzplitej i 
przyszłością jej urzędników, opozycja na ko- 
misji budżetowej zapomniała o poważniejszych 
ofiarach, poniesionych przez urzędników, za- 
patrzona w polityczną walkę z Rządem, postu- 
(RE "EEN E ETZ 


Przewozy w WrZEŚMIU 
polsko-brytuiskieśo ow. 
DPhkreroweso 


Statki polsko- brytyjskie Towarzystwa 
Okrętowego przewiozły we wrześniu w eke- 
porcie z Polski 5.363 ton towarów, w imporcie 
do Polski 736 ton, Na eksport złożyły się na- 
stępujące pozycje towarowe: bekony 2.722 ton, 
iaja 297 ton, masło 129 ton, ryż, 155 ton, drób 
19 ton, mięso i wyroby 875 ton, parafina 298 
ton, manufaktura 239 ton, inne 630 ton. 


Redukcia płac w żegludze 
móiemiechici 

Nagpotężniejsze z niemieckich przedsię- 
biorstw żeglugi powietrznej towarzystwo „Luft- 
hansa” wymówiło umowę pracy 174 kapitanom 
i pilotom w celu zawarcia z nimi nowej umowy 
i redukcji płac. 

Izba rozjemcza w Hamburgu wypowiedzia- 


giwała się tylko argumentem formalnej nie- 
legalności i sprawą niezwołania Sejmu. 
Będziemy głosowali przeciw poprawce, na- 
kreślającej termin przywrócenia szczebłowa- 
nia, ponieważ ustawa daje uprawnienie Rzą- 
dowi do cofnięcia zarządzenia z chwilą, gdy 
sytuacja ogólna dozna naprawy. Nie kieruje 
nami w tym wypadku samo tylko zaufanie po- 
lityczne do Rządu, ale i świadomość, że stała 
przychylność rządów pomajowych dla urzędni- 
ka polskiego jest najlepszą rękojmia wykona- 
nia przez Rząd upoważnienia ustawowego. — 


Urzędnik polski i eałe społeczeństwo pamięta 
dobrze, że dziełem rządów pomajowych było 
cofnięcie wszystkich ograniczeń, opartych na 
ustawie b. ministra Zdziechowskiego, uchwalo- 
nych przez stronnietwa dzisiejszej opozycji, 
że nadto rządy podwyższały dobrowolnie i ki!- 
kakrotnie uposażenie urzędników. 

Ustawę o „szezeblowańiu' przy jęto w dru- 
giem czytaniu. 

W zakończeniu obrad przyjęto projekt usta- 
wy w sprawie budowy kolei Kraków — Mie- 
chów. 
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Widok ogólny ma Gdumi 


brojeki reformy opłai poriowych w Gdyni 


Od miesiąca już Rada Portowa w Gdyni pra- 
cuje nad projektem zmian obowiązujących opłat 
portowych. Ostatnio uzgodniony projekt został 
przesłany do ministerstw przemysłu i handlu i 
ma niebawem ukazać się w postaci rozporządze- 
nia ministrów przemysłu i handlu oraz skarbu. 

Zaznaczyć należy, że obowiązująca w tej 
chwili ustawa o morskich opłatach portowych, 
datująca się z 1924 r., t. j. z okresu, kiedy port 
gdyński właściwie nie istniał, w wielu punktach 
przestała być aktualna. Pozaątem wysokość opłat, 
ustalona w swoim czasie na wyjątkowo niskim 
poziomie, usprawiedliwionym brakiem prymity- 
wnych udogodnień w porcie gdyńskim w okresie 
jego budowy, obecnie, kiedy przeładowujący w 
Gdyni mają tu wszystko, czego im potrzeba — 
jest niepomiernie niska. Dosyć dla przykładu 
wskazać, że zasadnicze opłaty, uiszczane przez 


Lekar 


Głośna swego czasu w całej Polsce spra: 
wa dr. Gęsikowskiego z Poznania, człowieka 
który uprawianiem nielegalnego handlu mors 
fina unieszczęśliwił wiele osób — znalazła w 
sobotę swój epilog. Sąd Okręgowy w Pozna: 
niu wydał wyrok, mocą którego dr. Gęsikow 
ski skazany został na 3 lata więzienia į zakaz 
odbywania praktyki lekarskiej na dalsze 3 
lata 

Przeważnie byli to młodzieńcy, wycieńcze 


ła się za zmniejszeniem płac marynarzy o 13%. ni, słabi, o błędnym wzroku. Zeznawali z re: 


Głębiny morskie kryją zazdrośnie niejedną 
tajemnicę. Od czasu do czasu człek przypad: 
siem znajdzie ślady tragedji, którą wchłonę: 
la na wieki zimna otchłań morska. I tak pod 
koniec czerwca br. rybacy kaszubscy wycią: 
gając z morza nastawione sieci, znaleźli wśród 
plejady ryb zwłoki nicznanej, młodej kobiety, 
„dostatnio odzianej. ; 

Tajemniczym tym wypadkiem zajęły się 
wladze śledcze, które nie szczędziły zacho- 
dów, by tylko dociec prawdy, ujawnić-kim by: 
ła nieszczęsna topielica i w jakich warunkach 
znalazła przedwczesną śmierć.  Dochodzenia 
:e jednak nie dały żadnego rezultatu, wobec 
czego władze śledcze zwracają się do szeroz 
kich kół społeczeństwa z prośbą o ewentualne 
zapodanie najmniejszych choćby spostrzeżeń, 
któreby mogły rzucić choćby promyczek świa: 


| Tajemnica morza 


tła na ponura ową tajemnicę morza. 

Dla orjentacji podajemy poniżej rysopis 
nieszczęsnej: lat około 20, silnej budowy blon 
dynka, włosy krótkie, nos mały  wściśnięty, 
oczy piwne, twarz owalna, czoło wysokie, w 
górnej szczęce sztuczne zęby a mianowicie 
czerwona płytka kauczukowa z czterema sztu= 
cznemi zębami. Poniżej kości łonowej szero» 
ka blizna, jakby po operacji. Ubrana w czar: 
ną jedwabną suknię z rękawami i kołnierzem, 
jasno niebieskie trykotowc jedwabne dessous, 
różowe kombinacje z kremową wstawka, ró- 
żową przepaskę biodrowa, czarne pończochy 
jedwabne i pantofle czarne z paskami. Na 
wycięciu kołnierza sukni broszka z dwoma 
sztucznymi kamieniami białemi. 

Osoby zainteresowane zechcą zgłosić się 
w najbliższym wydziale śledczym, 


statki za wejście i wyjście, są w Gdyni 5 i 6- 
ciokmotnie niższe niź Gdańsku, mimo to, że 
Gdańsk: jest, poza Gdynią, najtańszym protem 
na Bałtyku. 

W tych warunkach obecna reforma jest wła- 
ściwie nie zmianą systemu opłat portowych, a ra- 
czej jego pierwszem opracowaniem. Ponieważ 
przytem koszty własne pracy portu w Gdyni, 
są dużo niższe, niż w jakimkolwiek innym por- 
cie — okazało się możliwe utrzymanie opłat 
portowych na poziomie niższym niż gdzieindziej. 
System opłat uwzględnia pozatem szeroko ulgi 
i przywileje dla określonych form żeglugi i 
przeładunku. W szczególności linjo regularnej 
żeglugi przy nowym systemie uzyskują warunki 
nieraz nawet dogodniejsze niź obecne. 

Termin wejścia nowych opłat w życie nie 
jest jeszcze ustalony. 
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'pozmańshů sicazany na 3 lata wiezienia 


zygnacja, lowie dosłyszalnym głosem. 

Gęsikowski jak już podawaliśmy nie pos 

czuwa się do winy. Sąd odczytuje cały sze: 
| reg biletów, z treści których wynika, że mor: 
finiści zamawiali u oskarżonego narkotyki. — 
Praktykowano to w ten sposób, że nieszczęs 
śliwcy zjawiali się w poczekalni dr. Gęsikow 
skiego — tam na bilecie skreślali swo życzee 
nia i razem z gotówką podawali je przez ue 
chylone drzwi oskarżonemu. Po chwili udawa 
li się do umówionych aptek, gdzie otrzymy» 
| wali zamówione dawki. 

Dr. Gęsikowski nikomu recept nie wręczał 
lecz porozumiewał się z apteką telefonicznie. 
Aptekarze otrzymywali recepty później. Dr. 
Gęsikowski tłómaczy, że nie dawał chorym 
recept do ręki, gdyż narkotyzujący się któe 
rzy nie przebierają w środkach, mogliby sfałe 
szować recepty i później je zużyć. Dr. Gęsie 
kowski od każdego grama trucizny brał po 
10 zł. alo oczywiście tylko za napisanie res 
cepty. Była to praktyka w świecie lekarskim 
nie spotykana, aby lekarz brał pieniądze od 
„ilości dawek a nie od porady. 

Rozprawa wzbudziła w Poznaniu zrozumia 
łą sensację. Sala rozpraw zapełniona była 
przez oba dni procesu tłumem publiczności, 
tak żadnej w dzisiejszej dobie powojennej 
gorączki życia chocby dreszczyku sensacji. — 
Galerja widzów z napreżeniem, sodnym lep: 
szej sprawy przyglądała się przewijajacym 
się przez salę sądową świadkom procesu prze 


bramą ma świat 


dla maszej chspansii śosned. 

Minister przemysłu i handlu Dr. Za- 
rzyck: w wywiadzie z przedstawicielem 
„Gazety Handlowej“ tak ujął znaczenie 
Ścisłej łączności gospodarczej Górnego Ślą 


ska z portem gdyńskim: 


„Gdynia — to naoścież otwarta natura! 


na brama, przez którą znajdują swobodne 
! niczem nie skrępowane ujście nieocenie- 
ne skarby kopalni górnośląskich oraz prze 
mysłu górnośląskiego. Nie mając nigdzie 
tak swobodnej, swojej własnej bramy — 
Górny Śląsk jest i będzie Ściśle związany 
z gdyńską bazą morską dla handlu zagra- 
nicznego Polski. 


Jesteśmy obecnie dopiero na dorobku 


i musimy dociągnąć nasz udział w handlu 
zagranicznym do poziomu, odbiegającego 


daleko od dzisiejszego zarodkoweśo stanu 
a odpowiadającego mocarstwowemui: stano 
wisku Polski, także pod względem śosi- 
darczym. Górny Śląsk musi w tym wys:ł- 
ku grać rolę zasadniczą, bo w naszym ban 
dłu zagranicznym bierze najwiekszy udzia. 
Jego węgiel i żelazo muszą znaleźć natu 
ralny odpływ nietylko ma rynki zajmowa- 
ne+dotychczas, lecz ekspansja tych zasad 
miczych skarbów ziemi i pracy górnośląs- 
kiej musi przybrać daleko większe rozmia 
ry. Gdynia — zakończył p. minister — 
Brama na świat — stoi otworem. 


Z kosmiśńefu ekonomiczncśao 
Rady Mimisirów 

Pod przewodnictwem p. premjera Prystorn, 
odbyło się posiedzenie Kom. Ekonom. Rady 
Ministrów, poświęcone omówieniu całokształiu 
warunków naszego obrotu towarowego z za- 
granicą na tle obecnej sytnacji międzynaro- 
dowej. 

W szczególności, w związku z dewaluać, 
funta angielskiego, Komitet Ek" "m 
przeprowadził obszerną dvskus*> nid staari 
eksportową polskiceu przemysłu węglowegy. 
Następnie Komitci Fkonomiezny polecił Pań- 


| stwowemu Bankowi ltolnemu zbadanie możli- 


wości utworzenia speejalnego przedsiębior- 
stwa mieszanego dla budowy i eksploatacji 
elewatora zbożowego w Gdyni. s 


Możliwości ckKksporńu chrzamm 
SUTOWEŚE 


Pomorska Izba Rolnicza podaje do wia 
domości sfer kupieckich, że istnieją możli: 
wości eksportu chrzanu surowego: z Polski. 
Chrzanem surowym interesuje się rynek ame- 
rykański. Chrzan surowy, dobrze oczyszczo” 
ny, winien być pakowany w beczki, przy” 
czem średnica korzeni musi wynosić nie mnicj 
jak cal ang. Firmy przeto posiadające więk: 
sze ilości chrzanu na eksport względnie mo: 
żliwości eksportu, powinny podawać swe a 
dresy Państwowemu Instytutowi Fksportowe» 
mu w Warszawie, który udzieli im dalszych 
szczegółowych informacyj. 


ważnie ofiarom, występnego handu lekarza— 
złoczyńcy. 

Do jednego ze swych klijentów który me 
mając gotówki, błagał o, narkotyk, dr. Gęsi» 
kowski miał powiedzieć: „nie masz pan pies 
niędzy, to idź pan kraść”. Inni znów w bra: 


ku gotówki, znosili jako zastaw różne przed: + 


mioty, jak biżuterję, zegary, obrączki, skrzyp 
ce, poduszki itp. Zdarzało się że opanowany 
przez nałóg młodzieniec, okradał awą rodzinę 
z różnych sprzetów i zanosił je Gęstkowskie: 
mu aby tylko uzyskać kokainę, morfinę lub 
vcronal. Oskarżony miał swych klientów na 
wef w Małopolsce, którym posyłał narkotyki 
w listach „express“ 

Jeden ze świadków zeznał, że ydy nie miał 
już pieniędzy, na „honorarja“ lekarskie, w 
końcu zdecydował się za skromną dawkę mòr 
finy pracować u dr. Gęsikowskiego w domu 
do późnej nocy — froferując mu podłogi, — 
czyszcząc bufy itd. 

Jak dalece krzywdził dr. G. swe ofiary, 
świadczy fakt, że gdy wyczerpały się nieszczę 
śliwcom pieniędze, brał od nich różne przeds 
mioty. I to czynił learz — człowiek z akad. 
wykształceniem. Działalność ta trwała u oskar 
żonego kilka lat, przez co skrzywdził wielu, 

Prokurator wniósł o ukaranie oskarżonego 
3 letniem ciężkiem więzieniem i grzywną w 
wysokości 3 tys. zł. oraz pozbawienie prak» 
tyki lekarskiej przez 1 rok. 

Sad poszedł w wyroku swoim jeszcze dalej. 
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KRONIKA 
wtorek BYDGOSZCZ 
Kalendarzyk rzym.-kat. 


BLA Poniedziałek Maksymiljan 
gadów Wterek Edwarda 

— Muzeum Miejskie otwarte codziennie 
od 10 do 16. W niedzielę i święta od 11 do 
"14 Obecnie w Muzcum oprócz wystaw zwyk 
łych, kolekcja obrazów Śp. Leokadji Łempi: 
ckiej. 


Dyżur nocny aptek do 18 bm. włacznie: Ap- 
teka pod Niedźwiedziem, ul. Niedźwiedzia 6, 
tel. 50; Apteka pod Koroną, Dworcowa 74, tel. 
ur. 301. j 

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO, 

Ostatnie 2 pożegnalne występy Mieczysławy 

; ówiklińskiej. 

Znakomita artystka, która z takim entuzia- 
zmem przyjmowana była przez bydgoszczuu, 
kończy swoją gościnę w teatrze naszym. 

12. 10. „Tani Poniedziałek'* — przedstawie- 
nie pożegualne, które wypełni „Pani Ministro- 

waft z nieporównaną Mieczysławą Ćwiklińszą, 
Ceny najniższe, gdyż od 30 gr. do 3 zł, We 
wtorek ostatni występ Mieczysławy ÓŚwikliń- 
skiej w „Niewiernej** Bracco i „Majstrze i ezo- 
ladniku'* Korzeniowskiego. Temi to wybitnerai 
kreacjami świetny nasz gość pożegna Bydgoszez. 


— Teatr rewji „Uśmiech Bydgoszczy** gra 
codziennie po dwa razy znakomitą rewję p. t. 
„Złota jesień**, która osiągnęła pełny sukces 
artystyczny. Przedstawienia odbywają się punk- 
tualnie o godz. 7 i 9 wieczorem. — Już tylko 
kilka dni jednakże pozostaje na afiszu obecny 
program, ustępując miejsca w połowie przyszłe- 
go tygodnia wielkiej rewji w 2 częściach i 13 
obrazach p. t. „Gdzie djabeł nie może...** W re- 
wji- tej wystąpi gościnnie świetna prymadonna 
operetki poznańskiej i warszawskiej p. Mela 
Grubowska. Pod względem artystycznym będzie 
io pierwsza rewja w „Uśmiechu: ', gdzie główną. 
rołę odgrywać będą aluzje do czasów dzisiej- 
szwvch, — Bilety na wszystkie przedstawienia 
„Uśmiechn'* do nabycia w przedsprzedaży w 
księgarni N. Gieryna (pl. Teatralny 3). 


REPERTUAR KIN. 

Nowości: w dalszym ciąśy wyświetla cie- 
szący się wielkiem powodzeniem obraz p. t 
„Sewila miasto miłości', Ramon Novarro wy- 
stępuje w roli beztroskiego Hiszpana, dalej Do- 
rota Jordan! którym dzielnie sekunduje czar- 
naoka Renée Adorće. W nadprogramie weso- 


} 


la komedja, lekarstwo na ..ciężkie czasy. 

Corso: Po raz ostatni „Karjera Charlie Cha- 
vlina”, w nadprośramie „Drapieżne sępy”. 

Oko — „Tragedja rodu Franciszka Józefa“ 
W roli gł. Marja Corda. Na scenie rewja no» 
wego zespołu. Szczegóły w afiszach. 

Kristal — wielki szlagier pt. „Maroko”* — 
ilustrujący życie osławionej Legji Cudzoziem 
skiej. Grają: Marlene Dietrich, Adolf Men: 
jou i Garry Cooper. Naprogram dźwiękowy 
i komedja rysunkowa. 

Marysieńka — wyświetla dramat z życia 
współczesnego pt.: „Ich grzech“ z Chiwe 
Brook i Mary Astor. i „Orzeł Texasu“ 


z miasta 

m» Organizacja Przysposobienia Kobiet do 
Obrony Kraju podaje do wiadomości, że w po- 
niedziałek, dnia 12 października o godz. 18.30 
w sali „Świetlicy * Koła, ul. Jagiellońska 15 
(tyły szpital wojskowy) odbędzie się odezy! 
p kom. Milewskiego p. t. „Rola kobiety w obro: 
nie przeciwpożarowej! '. 

Wstęp dla członkiń i gości 30 gr. — młodzi"ż 
b. W. K. bezpłatnie. k 

=- Ostrzeżenie. 16 pułk ułanów w dniu IŻ 
b. m. przeprowadzi strzelanie bojowe na strzel 
nicy 15 Dywizji Piechoty w Jacheicach. 


Na białym czworoboku 
Kino Nowości: Sevilla — miasto miłości. 


W pierwszotzędnym tym filmie znanej ame 
rykańskiej wytwórni Metro-Goldwyn-Meyer Ra- 
mon Novatro wystąpił w potrójnej roli: aktors, 
współreżysera i współautora ilustracji muzycz- 
nej i przyznać trzeba, iż eksperyment powió:ł 
się całkowicie temu niezwykle utalentowanemu 
vlubieńcowi bogów i białogłów obu półkuł świa: 
ta. Koloryt folkloru hiszpańskiego o pogodnem, 
słonecznem ujęciu tworzy pełne niesfałszowanej 
poezji tło, na którem rozgrywają się perypet je 
żywiołowej miłości dwóch istot, czarujących 
świeżością uczuć, młodością i szlachectwem sere. 
Ramon Novarto wespół z drugim reżyserem 
Charles Brabinem uniknął szczęśliwie Ślamazar: 
nego sentymentalizmu, przeplatając łzy subtel- 
nym humoren i niefrasobliwością wieku mło- 
dzicńezego. Z każdej prawie sceny przebija ar: 
cvmiłe łobuzerstwoe. w którem tak bczkonkuren: 


~ers 


Pracownicy A 
Tramwajów i Elelirowni 


WTOREK, DN. 13 PAŹDZIERNIKA 1931 


w ofiarnym śrudzie dia dobra i polegi Baństwa 


Dnia 9 bm. odbyło się w lokalu przy ul. 
Mostowej 6 miesięczne zebranie Pracowników 
Tramwajów i Elektrowni grupujących się w 
kole B. B. W. R. Nr. 16. 


Zebranie w obecności 79 członków i kilku- 
dziesięciu gości sympatyków zagaił prezes p. 
A. Jarecki, odczytując porządek obrad, który 
zebrani przyjęli. Następnie udzielił głosu p. 
prof. Menclowi, który wygłosił interesujący 
referat na temat: „Sieć komunikacyjna w Pol. 
sce“, drugi z kolei referat wygłosił jeden z 
najdzielnicjszych pionierów oświaty p. radca 
Regamey na temat: „Międzynarodowa Wy- 
stawa Kolonjalna na tle światowego kryzysu. 


Przeszło 3 godz. referat prelegent nrozma- 
icił konkretami jak globusem, obrazami i ilu- 
stracjami terenu i przedmiotów wystawy, któ. 
re przyczyniły się do ogromnego zaintereso - 
wania słuchaczy. Międzynarodowa Wystawa 
Kolonjalna wykazała, że Francja w swej po- 
lityce kolonjalnej idzie szalenie naprzód, dzię- 
ki temu, że stosuje drogę asymilacji, przez co 
ogólny kryzys światowy nie dotknął kolonji 
francuskich. Nie dziwnego, że Francja dzięki 
swej rozumnej i taktownej polityce stała się 
dzisiaj najbogatszym krajem świata. W dal- 
szym ciągu referent omówił stosunki gospo- 
darcze w Polsce, stwierdzajac zupełnie bez- 
stronnie, że my Polacy przez swą partyjna 
i nierozumna polityke zamiast dażyć do złago- 
dzenia kryzysu gospodarczego, przeciwnie po: 
głębiamy go, a tylko wówczas umiemy się łą- 
czyć i pracować, kiedy zayraża nam wielkie 


nieszczęście. Do momentn tego nie wolno nam 
jednak dopuścić, i wszyscy bez względu na 
przekonanią polityczne powinni stanąć do 
walki z światowym kryzysem gospodarczym. 
Referat p. radey nagrodzono burzą długotrwa. 
łych oklasków. 


Nad referatem wywiązała się ożywiona 
dyskusja będąca dowodem, że pracownik miej- 
ski jak każdy inny obywatel dąży do opano- 
wania i wyszukania źródła, w któryraby mógł 
znaleźć ukojenie niedoli szerokich mas bez- 
robotnych i przyczynić się do wzmocnienia po- 
tęgi i dobrobytu Państwa Polskiego. Z całem 
uznaniem należy podnieść zasługi tego dziel- 
nego i niezmordowanego w pracy społecznej 
pioniera oświaty jakim jest pan inż. radca 
Regamey, który swą pracą przyczynia się w 
dużej mierze do uświadomienia pracownika 
miejskiego pod wzgledem orientacji tak poli- 
tycznej jak i społecznej. Nie też dziwnego, 
że członkowie nietylko koła XVI lecz innych 
organizacji proszą o tego rodzaju referaty i 
wierzą, że p. radca Regamey tak jak dotąd i 
nadal będzie dla nich wodzem duchowym, któ- 
rego im naprawdę potrzeba. 


Zebranie po 4 i pół godz. obradach, któ- 
rych wynikiem było zapisanie się kilkudzie- 
sięciu nowych członków, zakończył prezes 
gromkim okrzykiem na cześć Wodza Narodu 
Polskiego p. Marsz. J. Piłsudskiego, który ze- 
brani z przejęciem i szezerością powtórzyli. 
Placówce tej jako jednej z najruchliwszych -— 
cześć i uznanie. Le-ski. 


Uroczystości Piowieckie 


w Mogsilmie 


Z okazji 600-letniej rocznicy zwycięstwa 
Łokietkowego nad Krzyżakami urządził mogi 
leński Komitet P. W.i W. F. w dniu 27 ub. 
mies. uroczystą akadenję. 

O godz. Ł0-tej cały zastęp towarzystw ze 
sztandarami oraz organizacje P. W. udały się 
z orkiestrą na czele do kościoła poklasztorne- 
go na nabożeństwo, które odprawił ks. prob. 
Brodowski, wygłaszajac okolicznościowe ka- 
zanie. 

Po mszy św. odbyła się qefilada pochodu 


przed Komitetem P. W. íi W. F. Defilujących 
prowadził Komendant powiatowy W. F. i P. 
W. p. por. Pałucki. 

O godz. 12,30 liczne rzesze publiczności ze- 
brały się w sali domu im. ks. Piotra Wawrzy- 
niaka, aby wziąć udział w akademji, na którą 
złożyły się śpiewy chórów: urzędniczego i 
szkolnego, deklamacje oraz bardzo interesu- 
jący.referat p. naucz. Konkola. 


Po południu odbyło się strzelanie o pra- 


mje na strzelnicy Bractwa Kurkowego. 


| Eszamim zmisirzowshań zitożwii 


w obwodzie izby Rzem 


ieśimiczej w Bydóoszczy 


W zawodzie ślusatskim dnia 27 lipca 1931 ; Chodzież, 


Michał Gajewski z Balic powiat 


Edward Szafarz z Bydgoszczy, Jan Paczkowz | Strzelno, Erik Albrecht z Kaczor pow. Cho- 


ski z Bydgoszczy, Franciszek Klawiński z 
Bydgoszczy, Edmund Katryński z Gniewkowa, 
pow. Inowrocław. 


W zawodzie stolarskim, dnia 22 lipca br.: 
Witold Górny z Bydgoszczy. Adam Zakrzew 
ski z Gniezna, Maksymiłjan Orłowicz z Byd- 
goszczy, Albin Cerkaski z Szymborza, pow. 
Inowrocław. 


W zawodzie stolarskim dnia 20:g0 sierpź 
nia br.: Antoni Goc, Roman Maternowski, 
Władysław Perlik, Mieczysław Jakubowski — 
wszyscy z Bydgoszczy; Antoni Starszak z To: 
poli, pow. Wyrzysk. 

W zawodzie cukierniczym dnia 2 wrześż 
nia br.: Edward Bandurski z Bydgoszczy, Ne* 
weryn Makulski z Bydgoszczy, Bolesław Kras 
jewski z Bydgoszczy. 

W zawodzie kowalskim dnia 15 września 
br: Willi Len z Kruszyna pow. Bydgoszcz, 
Franciszek Wilczewski z  Dobiesławic pow. 
Inowrocław, Roman Balcerzak z Jadownik 
pow. Żnin, Piotr Jaśkowiak z Pietronki pow. 


dzież. 

W zawodzie krawiectwa damskiego dnia 
22 września br. Izabela Pocynówna, Władys 
sława Jasiczewska, Ludwika Świetlik, Regina 
Frąszczakówna, Zofja Nowaczkiewiczowa — 


| wszystkie z Bydgoszczy. 


W zawodzie ślusarskim dnia 23 września 
br.: Teodor Bregulla z Bydgoszczy, Brunon 
Passuth z Brzozy pow. Bydgoszcz, Kazimierz 


Tomaszewski z Chodzieży, Andrzej Szymczak 


z Kruszwicy pow. Strzelno. 


W zawodzie rzeźnickim dnia 28 września 
rb.: Franciszek Smeja z Bydgoszczy, Jan Ka: 


do z Margonina pow. Chodzież, Antoni Ma: 


chiński z Inowrocławia, Antoni Gozik z Sza- 
mocina pow. Chodzież, Franciszek Howil z 


i Strzelna, Józef Szymaniak z Inowrocławia. 


Wyżej wyinienionym przysługuje prawo 
używania tytułu mistrza, jako też na mocy 
art. 149 ust. przem. kształcenia uczni. 

Jzba Rzemieślnicza w Bydgosżczy. 


DO PRERZK RENEE JK RD R O DS DEC DÓB i A TEZY OZ RD 


cyjnie celuje Novarro. 

Sevilla — „miasto miłości'* jest zarazem w 
realizacji filmowej Novarra miastem sugesty- 
wnej urody życia, miastem które słońce staie 
pieści życiodajnem złotem swych promieni, a 
gdy czaseni przesłonią je chmury ołowiane, to 


-tylko na krótko — ot tak dla pobaraszkowanin 


z romantykami życia O duszach z miłości i szczę- 
Ściu poczętych i w niem się dopełniających. 
Prócz Ramona NŃovarra, który we filmie tym 
pod względem nonszałanckicj gracji, swoboly 
i lekkości siebie, zadziwiające 
przytem pierwszorzędnym. znakomicie wyszko- 
lonym tenorem oraz dużą kulturą Śpiewaczą, na 
plan pierwszy wysunęła się w roli zakochanej na 
amen w nieponiu pensjonarki Dorota Jordan. ak- 
torka o rzadko spotykano: snhfełnoścći uroku i 


„prześcignął' * 


wdzięku. Ezoteryczna jej postać o nader deli- 
katnej inkarnacji i przeduchowionej zgoła prze- 
Źroczystej twarzyczee, czyni wrażenie cieplar- 
vianego kwiatu. Gra z ujmującą prostotą i szcze 
rością — jest w każdym calu zachwycającą. — 
Reszta aktorów z Ernestem Torrence i Renee 
Adoree nie odbiega od poziomu gry czołowej 
pary. Zdjęcia jasne, wyraziste, poszczególne fra- 
gmenty (zdjęcie nawy kościoła, zaułek uliczny, 
targ) o wysokich walorach malarskich, podkład 
muzyczny znamienicie dostosowany, synchroni- 
zacja bez zarzutu. Żałować jedynie należy, iż 
filmu tego nie podano nam w wersji francus- 
kiej, gdyż język angielski mało uprawdopoda- 
bnia jakoby rzecz działa się w Hiszpanji. Obraz 
dużej wartości, wart bezązględnie zobaczenia 
(gr.) 


Ecka miedzielime 


„Babskie lato" wdzięczyło się wczorajszej 


niedzieli zgoła  kokieteryjnie. Rozjaśniwszy 
twarz swą jednym z najpiękniejszych uśmies 
chów słonecznych zachwycało  wytwornością 
stonowanego piękna, harmonją jasnych, pas 
stelowych barw, ciepłem tkanego złotem kos 
lorytu, niosąc ludziom dobrej i złej woli ukoje 
ną ciszę, błogość odprężenia nerwów szargś» 
nych codzienną, do cna absorbująca walką © 
byt. Darzył je też każdy wzajem niekłamaną 
wdzięcznością, szczerą admiracją,  schylajac 
kornie czoła przed majestatem niezglębionego 
uroku przyrody. Kto żyw i zdrów opuszczał 
klateczki mieszkaniowe i wychodził na spots 
kanie owej wielce dystyngowanej pani o wyć 
subtelnionej „wiekiem balzakowskim* uro 
dzie, stapającej lekko, pogodnie w odwiecza 
nem melancholijnem zamyśleniu po opadłych, 
szeleszczących liściach znikomości. 

Jednodniowe  moratorjum,  jednodniowź 
przerwa w niekończacym się dramacie pós 
wszedniości. Poznikały gdzieś na krótko troe 
ski „walutowe“, szterlingowe i dolarowe zmatt 
wienia, ustały westchnienia, poukrywały się 
obawy o „jutro“, do serc  przepełnionych 
światłem, słońcem i otuchą nie miały dostępu 
krucze horoskopy na deseń: panie dzieju —- 
co to będzie zima? Bezrobocie wzrasta, piea 
niędzy brak, wszystko się wali, chyba — nie 
daj Boże! — rewolucja. 

Nie myśleć, nie popadać w jeremiadę, zar 
pomnieć chociażby przez jeden dzień o piç: 
trzącym się coraz wyżej splocie zagadnień 
gospodarczych, społecznych i politycznych, © 
osobistych małych, przyziemnych zawodach i 
bólach, zlekkomyślnieć, zuroczyścieć pogodą 
ducha, „naiwnością“ wiary w już bliską pos 
prawę losu — oto cud niedzieli, cud  nakae 
zanego przez Boga dnia odpoczynku! Kryje 
się w nim optymizm — ta dominanta samo» 
zachowawczości, ten najsilniejszy bodziec dos 
czesnej peregrynacji człowieka. Niewiara jest 
negacją życia, które wczorajszej właśnie nie» 
dzieli złotą przybrawszy szatę, zgoła rzadkiej 
dostąpiło afirmacji. 

To też wiara i ufność wygładziła poorane 
bruzdami trosk twarze bydgoszczan, którzy 
falangą zalegali -ulice miasta i drogi podmiej< 
skie, potwierdzając żywością ruchów i błys 
skiem roześmianych oczu prawdę słów poety: 

I mimo nieszczęść tyle 

to życie nie jest czarną karta, 
Są w niem takie jasne chwile, 
dla których lata cierpieć wartół 

Szukano namiętnie tych jasnych chwil i 
napawano się niemi nietylko „za dnia”, ale 
i wieczorami i to nawet w zaciemnionych dy 
mem kawiarniach, w teatrze na melodyjnej 
operetce Straussa „Czar walca“, w pięknie od: 
nowionym _„Uśmiechu* Bydgoszczy, gdzie 
Wołowski wraz ze swą bracią aktorską w mias 
rę ucieszne w miarę zaś nastrojowo jesienne 
wyczyniał brewerje, w kinoteatrach „Kristał* 
wyświetlającym przepyszne „Marokko“ i „No: 
wości”, gdzie prześliczną baśń o miłości snują 
Ramon Nowarro i przesłodką Dorothy Jordan. 
Wszędzie pełno, gwarno, ruchliwie, jak za 
owych dawnych, dobrych czasów, kiedy to 
życie mniej było skomplikowane i więcej 
znośne. 


Co za szczęście — iż potrafimy być jeszcze 


lekkomyślnyimi, umiemy zapomnieć o „pows 
dze położenia!” 


Powitanie oficerów rez. 
w 6i p. p. 


Z okazji powołania oficerów i podehorążych 
rezerwy na jesienne ćwiczenia wojskowe, odbyło 
się w kasynie 61 p. p. serdoczne powitanie rezer- 
wistów. Przy wspólnym obiedzie, imieniem ca- 
łego korpusu oficerskiego powitał obecnych ofi- 
cerów i podchorążych rezerwy p. pułk. Korko- 
zowicz. W odpowiedzi na niezmiernie ciepłe i 
proste żołnierskie przemówienie, por, rez. Dubis 
podziękował w imienin swych kolegów, zaś imie- 
niem podchorążych rez. przemówił plut. rez. L. 
Teska, obiecując dołożyć wszystkich sił i starań 
dla zdobycia i uzupełnienia wiedzy wojskowej, 
która jest najpewniejszą gwarantką naszego nie- 
podległego bytu. 


Rousch HOWATZNSKW 

— Zebranie Komitetu Rodzicielskiego w Szko 
le Wydziałowej Męskiej. W poniódziałók, dn. 
12 bm. o godz. 19-tej odbędzie się zebranie Ko- 
mitetu Rodzieielskiego w Szkole Wydziałowej 
Męskiej. Uprasza się o jaknajliczniejszy udział 
rodziców wzgl. opiekunów. 

— Zebranie Bezrob. Pracowników Umysło- 
wych odbędzie się we wtorek, 13 bm. na sali i 
p. Cymera „Pod Lwem'', ul. Marszałka Focha 
o godz. 3 po południu. Ze względu na bardza 
ważne sprawy uprasza się wszystkich członków 
o przybycie. Komitet. 


Podśórz 


~- Zebranie H. G. P. „Pociąg Blyskawi: 
*zny przy K. P. W. odbyło się w ub. ponie+ 
dzialek w świetlicy własnej na dworcu Toruń 
Przedmieście przy udziale 18 członków, Po 
zagajeniu zebrania przez prezesa p. Ławnicza: 
ka, przyjęto protokól ostatni, poczem zdał 
tenże obszerne sprawozdanie z odbytych lo: 
tów gołębi pocztowych i młodych. Podczas 
dyskusji przemawiał p. Kiedrowski, szczegól: 
nie uradowany z wyniku lotu na 720 klm. ze 
Stacji Skała n. Zbruczem. I nagrodę zdobył 
p. Jaworski 'Fomasz, 2 nagrodę p. Pokrzywnie 
cki. W locie ze stacji Klementowice na ads 
łegłość 303. klm. pierwsze miejsce uzyskał p. 
T. Jaworski. Lot ze stacji Szymanów na 153 
km. dal wynik następujący: 1 i 2 p. Pokrzyw 
nicki, 3 p. Kiedrowski. Wreszcie ostatni lot 
dla gołębi młodych ze stacji Działdowo na 
108 klm. przy fatalnych warunkach atmosfe- 
rycznych dał nadspodziewany wynik, i to: 1 
p. Filarski, 2, 3 i 4 p. Pokrzywnicki 5 p. Ja- 
worski. Sprawozdanie zatwierdzono przy 0: 
yólnem zadowoleniu. Z uznaniem przyjęto 
da wiadomości zrzeczenie się nagród gotów» 
kowych z kasy towarzystwa przez p. Jawor: 
skiego, który przeznaczył zarazem tą sumę na 
zakup koszy gołębich. Oficjalne rozdanie na: 
gród nastąpi na następnem zebraniu, 
| Z kolci przyjęto na członka p. Franciszka 
Witkowskiego, poczem wygłosił p. Jaworski 
referat na temat obserwacji gołębi, pielęgnacji 
ich w czasie pierzenia i przygotowania ich w 
porze zimowej do lotów. 

Wobec tego, że w dn. 18 bm. odbędzie się 
podczas święta sportowego K. P. W. poświę: 
cenie strzelnicy i obelisku Wodza Narodu 
Pierwszego Marszałka Polski i Protektora Zje 
dnoczonych Stowarzyszeń Ilodowców Golębi 
Poczt. Józefa Pilsudskiego akceptowano proz 
jekt p. Ławniczaka urządzenia w tym dniu 
masowego lotu. Obecni zgłosili do lotu wszel 
kie gołębie. Będzie ta zatem bardzo imponue 
licy lot. 


Chcimmno 

— Malicka i Sawan na gościnnym występie. 

We wtorek dn. 13 bm. na sali kina „Lal: 
ka“ wystąpią jeden raz znakomici artyści ekra 
nu polskiego: „Matja Malicka, Zbyszko Sa: 
wan i Bolesław Mierzejewski. Wystawiona bę: 
dzie humorystyczna  komedja p. Lenca pt. 
„Triò“ w przekładzie Z, Jachimeckiej. Pocza: 
tek o godz. 8,30 wiecz. Bilety wcześniej moż: 
na nabywać w księgarni p. Lengnera — Rynek. 


p O AO O ZA 


zn 


bedziękkowamie. 
"Za oddanie ostatniej przysługi dro- 
gm nam zwłokom ś, p. 


lmż. Wacława Musicchiecso 
składamv serdeczne podziękowanie 


ks Radcy Kubskiemu, ks. Prob. Jaś- 
kowskiemu, ks. Prof, Szukalsk' emu. 
księżom  Wikarym,  Przedstawicie- 
lom miejscowych Władz, P. P. Ofice- 
rom, Pow, Radzie B. B. W. R. w Ino- 
wrocławiu, Wydziałowi Resursy, Dy- 
rekci. Salin Państw. Zarządowi, U- 
rzędnikoim i Pracownikom Saliny. P. 
T. Publiczności, która brała udział w 
ceremonji pośrzebowej, składają ser- 
deczne „Bóg zapłać” w smutku po- 
śrążone à $ 
Zooma i corke". 


W *ruchliwem mieście prow nejoralnem 
nabycia z wolnej ręki: 

1) Fabryka Octu dobrze prosperująca 

szcząca się we własnym budynku, 


2) nieruchomość miejska wraz z restauracją. 
hotelem, fabryką wódek i | kierów i skła- 
Przedsiębiorstwo 


dem kolonialnym, 
istnieje od ca. 40 lat i jest dobrze 
wadzone w mieście i w okolicy, 


Zgłoszenia tylko poważnych retlektantów na- 
lezy kierować do administracji „Dnia Bydgoskie- 


go" pod 


„PRASA UPABŁOŚCIOWAĆ. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


Dnia 14 października 1931 r o 10 godz. przed po- 
łudniem licytować się bedzie 2 krowy dojnych u Besz- | 


kowskiej Marjanny w Brochnowie pow, Toruá, 


cej dającemu się za gotówkę. Licytanci na miejscu w; nusvki P. Szazsdkaw. 


Brochnowie. j 
Pawiyszcze, komornik powiatowy. 


pomnik ks. Wujka 


Dia uczczenia świetlanej pamięci wielkiego nęła petycja dozoru kościelnego o zezwolenie 
kapłana i ełośneco tłumacza pi ma ŚwIdtog” bc len: ; Dal W parku przy 
ks. Wujka, urodzonego jak wiudonio Ww W | 
growcu, jedną z ulic tego miasta, przy której 
znajduje się dom rodzinny ks. Wujka, nazwa- 
no jego imieniem. 

Obcenie do Magistratu m. Wągrowca wpły- 


Iaia n 14 a ME a aA 
SANLO SRS. Saui 


zbiegu qlie Poznańskiej i Kolejowej. 
Pomnik wedłog projektu przedstawia się 
nader okazale i w niedalckiej przyszłości bę- 


dzie wspaniałą ozdobą miasta. 


fordoenskich 


szych szczegółach opracowany plan bandycz 
kiej strategji hersztowi bandy Piotrowi Klam- 
rzyńskiemu. Ten ostatni zwoływał natyche 
miast „naradę* bandycką i wraz ż najbliższym 
swym  współpracownikiem Edmundem Schuel- 
kem rozdzielał funkcje pomiędzy poszczegól: 
nych bandytów, którzy najskrupulatniej amuz 
sieli się wywiązywać z otrzymanych zaleceń. 

Uzyskiwany drogą mordu i rabunku łup 
bywał równomiernie dzielony pomiędzy wys 
konawców napadu i inicjatorów. 

Również obrona gagatków w czasie zeznań 
w śledztwie pierwiastkowem wskazuje na zna: 
komitą organizację. Wymigują się jak mogą, 
jednak w ogniu krzyżowych pytań może 
wbrew swej woli „sypią się“ wzajemnie. 

Na szczególną pochwałę zasługuje komene 
dant posterunku policyjnego w Fordonie Moz 
lenda oraz przodownik policji Cichowlas, któ: 
rych wskazówkom i pomocy zawdzięczyć nas 
lcży w niemałej mierze unieszkodliwienic tak 
niebczpiccznej bahdy, która od kilkunastu 
miesięcy silnie dawała się we znaki ludności 
Pomorza. 


Jak czytelnicy nasi zapewne przypominają 
sobie, złączonym wysiłkom policji toruńskiej, 
chełmżyńskiej i fordońskiej udało się po dłuże 
szym Okresie inwigilacji zlikwidować jedną z 
najniebezpicczniejszych band rabunkowych, 
jakie na Pomorzu dotychczas grasowały. Ban- 
dyci ci w liczbie 7, znakomicie Joea pwani] 
dokonali całego szeregu rabunków, obarcza: | 
jąc swe sumienie, jak dotychczas zdołano 
ustalić trzeba mordami. 

Duszą bandy i inicjatorem 
picjaki Stanisław Andrysiak zam. stale w Fore 
donie i trudniący się handlem towarów ko% 
lonjalnych. Andrysiak, który u fordończy* 
ków cieszył się renomą człowieka aj 


napadów był 


i bardzo uczciwego z racji swego zawodu —- 
komiwojażerstwa przebywał stale w podróży 
starając się nietyle o zbyt towarów ile o wys 
rozgałęzione stosunki 
miał 


wiad. Mając szeroko 
umiał sprytnie wywachać, kto i gdzie 
pieniądze i w jakich warunkach najbczpiccze 
niej i najwygodniej dokonać możnaby było 
napadu rabunkowego. Znalazłszy w czasie 
swych handlowych peregrynacyj ofiarę dogo- 
dna, Andrysiak przedstawiał w najdrobniej- 


= 


Szajha złodziei kolejowych przed sądem 


przez dwie szajki, z których jedna miała swo: 
ją siedzibę w Poznaniu, druga zaś operowała 


Od jesieni roku ubiegłego poczęły się po- 
jawiać liczne kradzieże kolejowe, dokonywa: 


ne na szlaku Toruń—Jabłonowo. Doskonale | na Pomorzu. Po zlikwidowaniu szajki w Poe 
zorganizowana szajka złodzieji kolejowych | znaniu, władze policyjne zwróciły baczną uwa 
okradała pociągi tranzytowe, przyczem kra: | ge na odcinek Toruń—Jabłonowo, i w wyniku 
dzieży dokonywano co pewien czas, pomiędzy | dochodzeń zdołano również  unieszkodliwić 
stacjami Toruń:Mokre a Jabłonowo. drugą szajkę. ; 

W wyniku szczegółowych dochodzeń uja: Dziś w poniedziałek odbędzie się przed 


wniono, że pociągi tranzytowe okradane były ! trybunałem karnym tutejszego Sądu Okręgo= 


Przyjemna i pożyłecznA nMoweość 
W BATZE 


„DOD TRZEMA KRÓLAMI“ 


Smaczne i tanie kolacje 
poczawszy od miedzicEh, H bm. 
PORCIA W CENIE 4 zi. 


Poniedziałek: Makaron polski z szynką lub 
kasler, groch purc. 


nowie. 


A. GHMIELEGKI 


Fabryka wódek 1 likierów 


Poleca znane ze swej dos 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


Dnia 14 października 1931 r. o 12 godz. przed połud- 
niem licytować się będzie 2 krowy dojnych u Pieszkal- 
skiego Jana w Brochnowie pow. Toruń, najwięcej da- 
jacemu się za gotówkę, Licytanci na miejscu w a > 


Pawłyszcze, komornik powiatowy. 


prawdziwa 


Sprzedaję korzystnie aparat 
fotograficzny 18/24 kompl. 


borze. 


„W Wasrowcu sianie niebawem Olbrzym. 


W ub. tygodniu, w czwartek wybuchł 
w maątlku Komierowo, własność szambela 
za Komicrowskiego, olbrzymi pożar, któ- 
ry strawił gorzelnię i szopę, 

Poza tem zginęło w płomieniach 9 żre. 
biat, © 

Pożar powstał od iskier z parówki, któ- 
rą w pobliżu zabudowań młócono zboże. 

Straty sięgają miljona zł. Dzięki ener- 
śicznym wysłkom okolicznych Straży Og: 
n.owych udało się uratować dalsze zabudo: 
wania, którym pożar poważnie zagrażał. 


Gruczno pow. Swiecie 

Z Parałjalnego Komitetu Pomocy Bezrobot- 
nym. W ub. niedzielę odbyło się tu zebranie, 
na którem założono parafjalny komitet dla po- 
mocy bezrobotnym. Przewodniczącym komite- 
tu jest ks. prob. Lipski, a sekretarzem miejsco- 
wy kierownik szkoły p. Wytronżek. Uchwalo- 
no zbierać składki pieniężne i datki w naturze 
według norm ustalonych przez komitet powia-. 
towy w Świeciu i w tym celu obrano sołtysów 
poszczególnych miejscowości na kolektorów, 
oraz osobną komisję rozdzielczą. Akcja ta wy- 
wołała wielkie zadowolenie wśród bezrobot- 
nych parafjan. 

— Szkody z wylewu Wisły, W tut. okolicy 
pozbawionej tamy, Wisła wylała niebywale i 
spowodowała poważne szkody. Woda dochodzi 
ła w pobliże samej wsi. Poszkodowani są liez- 
ni gospodarze, właściciele łąk i pól nadbrzeż- 
nych, Większe szkody poniosła pobliska gmina 
Chrystkowo, gdzie szkoła i liczne zagrody sła- 
nęły w wodzie. Obecnie woda znowu cię ee" 
fa, lecz w rozmokłych polach na długo jestcze 
nie będzie można pracować. 

— W szkolnictwie, Naucz. Aleksy Błaszków 
ski przeniesiony został stąd do Lipin, a na jego 
miejsce przybyła p. naucz. Piekarzówna z 
Świecia. Szkoła tutejsza jak i szkoły powóz. ò- 
koliczne utraciły dużo dzieci, które oderwała 
znacznie powiększona szkoła prywatna sie- 
miecka, która e 50 dzieci doszła obecnie do lier 
by 108 dzieci, Oto skutki ekrzętnej agitacji tet. 
hakaty na rzecz pryw. szkoły niemieckiej i niem 
czyzny wogóle. 
armia 
wego rozprawa przeciwko szajce złodzieji ko: 
lejowych. Na ławie oskarżonych oprócz 
członków szajki, zasiądą 3 paserki. Do vez: 
prawy powołano około 30 świadków. 


Szkoła 
iańców 


Wermiy rozpoczyna no- 
|wy o 16 powa. 
Żeglarska 10, I. ptr. 1581 


Poszukuję 


pożyczki 4000 zł. na 4 piętr. 
kamienicę, Oferty do Dois 
Pomorsk. Toruń. 11563 


okazja! 


Wtęrek: Grochówka z wkładką lub goląbki z Rok założenia 1889, à ; } ijë 
- ryżem. Telefon 50 i 31. | Obuwie męskie, damskie Uwaga! 
Śrocia: Picrożki małopolskie z masłem lub ser: i dziecięec w wielkim wy: 


Czwartek: 
Piąiek: 


Sobeta: 


niki z masłem. 

Ogony wołowe w Maderze lub na: 
leśniki z serein, 

Szczupak faszerowany z kluseczkami 
lub placki kartoflane. 

Kołduny litewskie w rosole lub gularz 
po węgiersku. 


broci i idealnego smaku 
BiRaiery 
rumy 
araki 


Wirówki do mleka, 
kanapy. szafy orzechowe, 
sosnowe, łóżka mebl. i że 
lazne, rowery damskie i mę: 
skie, maszyny do szycia, 
płaszcze i zimowe i wiele 
innych przedmiotów, 1318 


Dnia 15 października b.r. 
o godz. Iistej w pokoju ar. 
13 Sądu Grodzkiego w Chel- 
mnie, sprzedaną zostanie 
w drodze licytacji nierucho: 
mość Chełmno, Toruńskie 
Przedmieście 3. 1286 

Nieruchomość nadaje się 


ilościowa. 


SiarwoŚwsa 


br. med. K. Szymanowski 


srec w chorobach ocznych 


NOGI 


wieprzowe 
są do Budseszcz Gdańsisa D. z kapustą i pure 
> | poleca 907 
1 m'e- | LEJ J > 
HUNGARIA“ Pl] 
Toruń, Prosta 15/17. i|1551 B 


powiatowa Kasa Chorych edia w Chelmiy 


sprzeda Zaraz ogniotrwałą Masę — szafę 
w doskonałym stanic za cenę ugodzoną i na ratalne 
spłaty. Kasa była robiona przez firmę „Panzer“ Gełdz 
schrank — Tresorbau und Eisen — Industrie Berlin 
N. [10389] 1512 


to 
zapro- 


-Szuję 


bieliznę, robię ręczne me: 
lreżki, przyjmuję rcparacje 
tanio. Gr 271 
Grudziądz, Ogrodowa 33, 
1505 IH. prawo. 


Lelscjh 

gry na Sktzypcach | 
metodą bydgoskiego konstr- 
watorium muzycznego bB. 
łan œ udzela nauczyciel 


1341 
Przysposabiam do egzam- 
nów, udzielam szybko grun: 
townie za 15 zł. miesięcznie 


© o 
ielachi: 

° 
francuskiego, angielskiego, 
niemieckiego, try na fortc- 
ti panie. damska, Sukien: 

nicza 4, H. 383 


Przystójna, młoda |" 


bufeiows 


zaraz może się zgłosić. 
„Kasyno“ Wejherowo, ul, 
Sienkiewicza 6. 


najwie- ; 


Welherowa, ui, Pucka 
ś.u WP. Znanieckich. 


s 


1582 | 


j a 
Poszukujemy 
ctworzymy natychmiast w 
tej okolicy skladnice wysyłe 
kową i poszukujemy zaufa: 
nego pana, obojętnie jakiez 
go zawodu oraz miejsca zas 
mieszkania. 
sięczną 
Czynność ne wymaga ża- 
dnego składu, podróżowa: 


wego I uprawiać ją można 
jako zatrudnienie poboczne. 
Z soszenia piśmienne pod 
nr. „Br. 600“ do Biura Opto- 
szeń „Par' Poznań, Aleje 
Marcinkowskicgo 11. 


Niedziela: Zraziki litewskie lub pierożki z ka: 5 Sklep Okazyjn 
as wana litewskie lub pierożki z ke || wapata nki P diny  |ma prowadzenie hendlu by. 
pustą i z masłem Grudziądz P ; y 
efc. A á dła, furmaństwa, wyrobv 
Sz. pp. odbiorców upra: Faj Mao nr. 22, | kapusty kiszonej i t. p. 
sza się o zażądanie naje Wierzyciele. 
nowszej oferty. ma 
7 AOI: y fajtońsze iródło zakupu! Trczą*| Zśubiony 
zz "A si i 
rce F i wika ył na weeks ją 
Ś a i arta Barzowska 
H TORUN wystawiony przez Kómisars 


jat Generalny w Gdańsku 
614 


Mickiewicza nr. 108 


chemicznie czyści | 9m ewaznam, 


męską i damską 
garderobę. 
Ceny niskie, 
wykonanie 
pierwszorzędne. 


Í stałe świcźżo 


palora. 
Dochód 
do 1500 


mię: 


800 zł. 


czy kapitalų zakłado: Liegancko 

szybko i tanio nadrabiam 
stopki w pończoszkach, na 
maszynie. według koloru 
jakoteż | oczka łapię, Przed, 
zamczć 10. 1227 


eaen EEEE z moor "wem 
TWĄ FE ACE WRER EY Ney UTE ETETE ERAS 
j M czę EEE ENAS ERK NW. AO 


waż ~ ý A i X 
DERES A PUK hA A W a P] AE z . Sci les, A a A 
SECA, w, $ nc 5/1 Też . M i X A 
a i 7: i na "RE c 4 d E $ 
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WTOREK, DN. 13 PAŻDZIERNIKA 1931 


12.90 


A 9892-50 


fason 9817-61 
Męskie kalosze na deszcze i słoty. Damskie ka: Znów ulepszony model wysokich gumowych 


Fason 1865-01 
Całogumowe śniegówce z ciepłą podszew- 
ka. Praktyczne i wygodne. 


boj, ) 


W tych eleganckich. ciepłych 
Po. (Wasze nóżki beda małe. 


Fason 1885-05 


sniegowcach, 
losze 8.90, dziecięce 6.90. butów dziecięcych. Wielkość 9-154 zł.14.90. 


* ŚWIATOWID ieee Makensiwo welroje == SPACE „si „Rozsirzygająca Noc" 
{General Płałtowd W rol główn. SUZY VERNON: 


dramat salomowosżyciowy. W rol. główn. Evelina Holt 


>  SWIATOWID 


wi, Dziś Premjera! Walter Rilla i Afred Abel. Ponadto doskonałe dodatki. Dniś i dni następne! i znakomity PIOTR BACZEW. Ponadto: wspan'ałe dodatki. 
Wa BEE j Na rait aa pe EEIE e aa, EEA TEPEE UCZA x É ` sh rz) 7 OTOP ZOE EC PETER at n U Ni E Serat BENT r aT, Ne a E, 
ów Zachować! | E PAE NE A SAIRA (ELI i IEOS TEPO WATIE VEA DESAIN: AE do jm 
g P SA - é jątku firmy Stowarzyszenie Rolniczo-Handlowe ` spół- 
"y © s H Niniejszem zawiadamiam, iż w dniu 21. X. 1931 r. odbedą dzielnia z ograniczoną odpowiedzialnością w Grudzią- 
ot | H się w Chełmnie dzu w likwidac,ii wdraża się z dniem dzisiejszym t. j. 
a ) $ z dniem 7 października 1931 r. o godz. 12 przed So. 
icy ! p postępowanie upadłościowe, ponieważ długi przewyże 
y szają stan czynny. Zarządcą masy upadłościowej mia” 
p bi nuje się Zygmunta Kucharskiego w Grudziądzu ul. Hal- 
dzi 8 z lera 14, preoti należy oaz w Ramki 
Cz. R Ą później do dnia 14. XI. 1931 r. Do powzięcia uchwa* 
7 j p 5 j IB ły, czy mianowany zarządca masy ma pozostać, ewen- 
5 | Z dniem dzisiejszym wina nasze są do nabycia || tualnie celem wyboru nowego zarządcy, dalej celem 
4 we wszystkich handlach win, kolon. w kraju po ustanowienia wydziału wierzycieli, a także celem po- 
w Vi h ZNIŻONYCH: wzięcia uchwały co do kwestji, wymienionych w § 132 
o Wasp enro H: EAN ustawy 2 padła ananz się w aizel WIR 
utaf but. ; i zie termi zień 6 list 1931 r. 
tt Nr. 1. „ZŁOTA RENETA" białe wy» ; na których sprzedawać godz. 138 sol 5 a Ma zbadania A 
trawne tee OWOCNE 2025. 1,25 smin A : - . nych wierzytelności termin na dzień 4, XIL 1931 r. 
w Nr. 2 „ZŁOTA RENETA" biale pół- k Ae W Lal docenia ml ON 007 
jo łodkie 250 1.35 . iekolwiek rzeczy, należące do masy upadłościowej, 
b pa ER zj ; A ej ś JA = || ia z ad Ą EB lub którzy tej AA „> RRS WRA AR Św 
AES E iałe sł: e y A 26 owe rzeczy wydawać dłużnikowi upadłemu względni 
i " i , SGiIROC © ro $0 OWU uiszcząć się z długu, a nawet poleca się im, aby naj- 
Nr. 4. „VERMOUTHB” lecznicze, deserowe 3,00 1.60 "i późniejido: dńia Zi, 1071931 r. donięsk zarzadcy ma 
A 5 | „4107 „ doi r 
i Nr. 5. „Czerwone wytrawne‘ wawa 2,001, ,1,35 Studebalser ©) maio uzywany, o niej „so takich ne i o tem, san Przykona ia 
| Nr. 6. „Czerwone Mocne“ juda 2,75 145 sai n s : saa iakiekolwiek wierzytelności, z powodu których mieliby 
r więć: ró 2. o godz. 12-tej na podwórzu Browarów Chełmińskich : prawo ŻĄdać odrebieia ean E = PYZEROTZCGA 
| Nr. 7. „PORTWEJN KRAJOWY BN. tTal3i 
| BOBREK me foun nE, aaa k 1350 185 circa 350 centr. słodu s i Sad Grodzki w Grudziądzu, 
| Nr. 8. „Tokay” białe deserowe „ a a a 250 — $ 
3 Nr. 9. „Miód „PIAST" trójniak . : a a 4,00 250 I dynamo (motor elektr. 150 volt) bi 13 PRZETARG PRZYMUSOWY, 
| Nr. 10. „Królowa Renet" białe łagodne =: 250 1,35 || ( do užuiku e Sranje ekk E perire pisen 
Nr. 11. „MALAGA KRAJOWA" czerwo- ; 3 jad s każ ką s kę: samochód ciężarowy, lustro, zegar, stół, krzesła, 
ne deserowe  . . . . . „ „ « 350 1,85 | przyczepka do samochodu we irena garnitur i DAĆ M 
| Nr. 12. „Kruszwica”* jabłecznik półsłodki 1,80 — 13 kK ół d i Ą i y > Line de, omornik : sadowy, 
| Nr 13. „MADERA KRAJOWA" białe stare 3,00 160|| par 0 WOZOW (iężarowych. PRZETARG PRZYMUSOWY, 
„ Ne MA RENETA“ sok jabi. bez alkokol 150 085 |) | > RACZ aar daja ana a a ANE do A EEA 
| Nz. 15. „Czerwone Półsłodkic" . . . 1,60 — (-) Mozińsici, CCZEKUŁOR w f-ie Lewandowicz, na rachunek osoby trzeciej: loko- 


mobilę 100 P. S. i 12 atm. ciśnienia, kompletnie odre* 


A. f 


Pomimo zniżki cen jakość win naszych pozostaje 
plerwszorzędną, czego dowodem jest WIELKI ZŁOTY 
MEDAL na Wystawie wyrobów cukrowych w Warsza- 
wie we WRZEŚNIU bież roku. 


Kujawska Wytwórnia Win 


M. Makowski w kóruuszwi cej. 


Od dnia 1 listopada 1931 r. w Pow, Kasie Chorych 
w Brodnicy wakuje posada lekarza-okulisty. Praca w 
ambulatorjum kasowem 3 godziny dziennie, Wynagro- 
dzenie 750 zł, miesięcznie. Praktyka prywatna dozwo- 
lona., 
_ Podania kierować należy do Pow. Kasy Chorych w 
Brodnicy n. Drwęcą do dnia 25. X. 1931 r. 
Kwalifikacje kandydatów winny odpowiadać warun- 
kom, wękazanym w  okólniku Ogólno-Państwowego 
Związku Kas Chorych w Warszawie z dnia 4. IV, 1931 
roku. Nr. 24—1 dz. 4523/31. 


Lekarz Naczelny; Komisarz Zarządzający: 
(—) Dr. Ronowski , (-—) J. Kędzierski, 
RE ZD Z EC PO ZU ZLE 

; SPRZEDAŻ PRZYMUSOWA. 

W dniu 13, X. 1931 r, b godz. 10-tej przy ul. Jasne: 
nr. 16, stary numer, sprzedawać się będzie za natych- 
miastową zapłatą; kanapę, lustro z konsolka, stół for- 
nierowany i 2 krzesła, O godz. 10 i pół przy ul. Konar- 
skiego róg Jagiellońskiej, kalosze męskie, damskie i 
dziecięce. 

II. Urząd Skarbowy Bydgoszcz — miasto. 


PRZETARG PRZYMUSOWY, 

Dnia 15 października 1931 r. o 12,30 godz, licytować 
się będzie u Litkowskieśo Antoniego w Gostkowie 
pow. Toruń 1 świnię maciora i 2 prosiaki najwięcej da- 
hou się za gotówkę. Licytanci na miejscu w Gost- 

owie. 


| 


Pawłyszcze, komornik powiatowy. 


PRZĘTARG PRZYMUSOWY. 

Dnia 13-go października 1931 roku o godz. 9-tej 
przed poł. sprzedawać będę przy Starym Rynku 31 
najwięcej dającemu za natychmiastową zapłaią; urzą- 
dzenie pokojowe; o godz. 10-tej przed poł. przy ulicy 
Łaziennej nr. 30: urządzenie pokojowe; o godz. 11-tej 
przed poł. przy ul. Podmurnej 14 L: samochód i maszy- 
ny rolniczę; o godz. 11,30 przed poł, przy ul. Bydgo- 
skici 92; urzadzenie pokojowe; o godz. i2-iej przed poł. 
un Sadeckiego: 5 biurek, otomanę, 1 stolik, 1 bibijo- 
tex> 2 maszyny do pisania, szafę, fotele, 3 sklepowe 
stoly, 3 regały, 40 mtr, jedwabiu, 40 swetrów i 12 me- 
frów materjału kamgarnu. 

Kozak, komornik sądowy w Toruniv. ul, Kościuszki 5 


UCHWAŁA. W sprawie odroczenia wypłat Firmy 
Pe-Pe-Ge Ska Akc. w Grudziądzu na wniosek dłuż- 
niczki działającej przez Zarząd zastąpionej przez adwo- 
kata Dr. M. Schonbacha w Warszawie Sąd Grodzki 
w Grudziądzu postanowił przedłużyć w myśl art. 12 
Rozp. Prez: Rz. Pol, z dn. 6. III, 1928 r. o zapobiega” 
niu upadłości termin odroczenia wypłat na dalsze 3 
(trzy) miesiące to jest do dnia 11 stycznia 1932 roku. 
3. N. 7/31. 

Grudziądz, dnia 7 października 1931 roku. 

Sąd Grodzki. 


ERZE 


POSTĘPOWANIE UPADŁOŚCIOWE. Co do ma- 
jątku Firmy Franciszek Ruciński dawniej P. Dumont 
w Grudziądzu wdraża się z dniem dzisiejszym t, j, z 
dniem 7 października 1931 o godz. 12-tej przed połud. 
postępowanie upadłościowe, ponieważ nastąpiła jej 
niewypłacalność. Zarządcą masy upadłościowej mia- 
nuje się adwokata Pawła Żelaznego w Grudziądzu. 
Wierzytelności należy zgłaszać w Sądzie najpóźniej do 
dnia 4 listopada 1931 r. Do powzięcia uchwały, czy 
mianowany zarządca masy ma pozostać, ewentualnie 
celem wyboru nowego zarządcy, dalej celem ustano- 
wienia wydziału wierzycieli, a także celem powzięcia 
uchwały co do kwestji, wymienionych w $ 132 ustawy 
o upadłościach, wyznacza się w niżej wymieniońym Są- 
dzie termin na dzień 5 listopada 1931 r. o godz, 934 
przed poł. — zaś celem zbadania zgłoszonych wierzy- 
telności termin na dzień 3 grudnia 1931 r. o, godz, 11 
przed połudn. Wszystkim, którzy, posiadają jakichkol- 
wiek rzeczy, należące do masy upadłościowej, lub któ- 
czy tej masie są cokolwiek dłużni, zakazuje cię owe 
rzeczy wydawać dłużnikowi upadłemu względnie uisz- 
czać się z długu, a nawet poleca się im, aby najpóźni: | 
do dnia 21. 10. 1931 r. donieśli zarządcy masy o posia: | 
daniu takich rzeczy i o tem, czy przysługują im jaki 
wierzytelności, z powodu których mieliby prawo żądać 
odrębnego zaspokojenia z owych rzeczy. 


3. N. 18/31. ; 
Sad Grodzki w Grudziądzu. 
Z R E 
Spis zapowiedzi Nr. 437/31. i 
ZAPOWIEDŹ. 

Podaie się do ogólnej wiadomości, że 1. nieżonaty 
Telesfor Kozłowski robotnik zamieszkały w Gdyni 
Grabówko dom Grabana, syn Franciszka Kozłowskiego 
robotnika zamieszkałego w Ocyplu powiat Starogard 
i jego żony Weroniki Kozłowskiej z domu Kruzickiej, 
zmarłej ostatnio zamieszkałej w Ocyplu powiat Staro- 
gard; 2. niezamężna Gertruda Skrzińska bez zawodu 
zamieszkała w Gdyni Grabówko dom Grabana córka 
niezamężnej Anny Skrzińskiej, obecnie zamężnej z ro- 
botnikiem Janem Karczem, zamieszkałej w Lipuszu po- 
wiat Kościerski chcą zawrzeć związek małżeński. 

Gdynia, dnia 10 października 1931 r. 


Urzędnik Stanu Cywilnego: 
REINHARDT. 


bowiatowej Kasy Chorych w Chelsmmie. 


LICYTACJA PRZYMUSOWA. 

nia 13 październik 11 

Sadeckiego Rrzyzukowyćj OE TCA 

umywalkę, nocne stoliki, bufet, leżankę, krzesła, ubra- 

nie, pulpit, stoły, piece żelazne i szamotowe, 3 rowe- 

ry, wirówki, kasy stalowe, obrazy, kanapę, lustro, biur- 

ko; o 13 w Rudakn. Zbiórka przy koszarach Chłapow= 

r ko Ach stolid; o 14 w Podgórzu przy 
iwskiego 5: garnki żelazne; o 15 w Podgó 

Młyńskiej 64: kanapę, stół, leżankę. GEAR 
Bartkowia!: sadowy, Rabiańska 10, 


rm re m most 


mediaan KAŁAMUBOWY, 

Dnia 13 października 1931 a godzinie 12 sprzeda- 
wać będę najwięcej dającemu za gotówkę: maszynę do 
szycia, kilka par bucików, bufet, leżankę, biurko, sza- 
tę do rzeczy, firany, kanapę, umywalkę, stojaki do 
kwiatów. Zbiórka licytantów u spedytora Sadeckiego. 

Chrzanowski, komornik sądowy. 
nea OO, 
PRZETARG PRZYMUSOWY. : 

Dnia 13 października o 11,30 sprzedawać będę u 
spedytora Sadeckiego najwięcej dającemu za gotówkę: 
umywalki, stoliki, sypialnie, kuchnię, maszynę do robie- 
nia pończoch, towary kołonjalne i inne; o 12,30 we iir- 
mie Krause, będące w przechowaniu żniwiarkę, karto- 
ilarkę, trzyskibowiec, toczak, wał. 

(-) Rzymyszkiewicz, komornik sądowy. 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 

Dnia 15 października 1931 r. o 10 godz. licytować 
się będzie u Szczygla Władysława w Gostkowie pow. 
Toruń 1 krowę dojną u Sławeckiego Antoniego 2 świ- 
nie u Michalskiego Józefa, 1 krowę i Parki Ignacego 
1 krowę najwięcej dającym się za gotówkę, Licytanci 
na miejscu w Gostkowie, 1585 

Pawłyszcze, komornik powiatowy. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 
odbędzie się dnia 16. t0. 1931 r, o godz. 1033 w Wie- 
wiórkach. Sprzedawać się będzie najwięcej dającemu 
za gotówkę: 8 krów, zbiory z 35 mórg pszenicy, 1 źre- 
baka, 4 jałówki. Zbiórka licytantów przed sołectwem | 
w Wiewiózkach. 

Egzekutor pow. grudziądzkiego. 


ia; 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


W wtorek, dnia 13. X. 1931 r. sprzedawać będę w 
drodze przetargu przymusowego więcej dającemu za 
natychmiastową gotówkę w Świerkocinie powiat Gru- 
dziądz o godz. 10-tej u p. Poloczyka: 10 świń; w Wiel- 
kiem Wełczu powiat Grudziądz u p. Gronki o godz. 11: 
i wóz ciężki-roboczy i 1 konia; w Wielkiem Wełczu po- 
wiat Grudziądz u p. Hildegard Ciborskiej o godz, 12: 
1 wirówkę. 

Zielniewicz, komornik sadowy w Grudziądzu, 


| mentowaną i gotową do biegu. 
Stężycki, komornik sądowy w Bydgoszczy. 


Maszyna 


przetargiem za gotówkę: | siodlarska tanio na sprzedaż 


Wiadomość w Dniu Pom. 


TANIO? 
Nowosci 


w berciacia A 
à czapeczicach 


Toruń 


R. Wilanowski € 


28 ul. Zegłarska 28 


REPERTUAR 


TEATRU TOROASKIEGO 


W poniedz. dnia 12 bm. 
o godz. z0stej 
Wieczór irzech 
róli 
Komedja w 5 aktach 
Szekspira 


We wtorek, dnia 13 bm. 
o godz. zostej 
Wieczór trzech 
kroli 
Komedja w 5 aktach 
Szekspira. 


W środę, dnia 14 bm, 
h o godz. zostej 
i Wieczór trzech 
króki 
Komedja w 5 sktach 
Szekspira. 
ba 
W czwartek, dnia 15 bm. 
o godz. 20:łej 
Wieczór irzecih 
króli 
Komedja w 5 aktach 
Szekspira. 


OE U ea 


olują się opczycjoniści miej 


piECCW 


wrzebiecć obrad stronnictw naredowo-onozychinych w Marzburśu 


Berlin, 12, 10. (PAT). Obradujący w 
Iilarzburgu KONGRES OPOZYCJI NARO- 
DOWEJ wzbudza w całych Niemczech nie 
zwykle zainteresowanie. W hotelu, w któ- 
rym zamieszkują przybyli: na kongres licz 
ni członkowie byłych domów panujących 
w Niemczech, szczególną uwaśę zwracają 
na siebie dwaj synowie byłego cesarza 
Wilbelma Il, książęta Eitel Fryderyk i Au- 
gust Wilhelm Pruski, 

Obok Hugenberga i Hitlera oraz przy- 
wódców Stahlhelmu Seldtego i Düsterber- 
ga przyjechali do Harzburga leaderzy cięż- 
kiego przeraysłu i kół agrarnych. Jako re- 
prezentanci byłeśo domu cesarskiego przy 
byli m. in, były m'nister wojny generał von 
Einen — znany komendant puczu Kappa, 
general von Liittwitz oraz generałowie von 
Golwitz-Hutier, von Talkenhausen i admi 
rał Trotha, cały sztab komendy armii nie- 
mieckiej z czasów wojny stawił się na wez 
wanie związków ojczyźnianych. Partja lu 
dawa wydelegowała jako przedstawiciela 
swego generała von Seeckta. Związek oj- 
czyżmiany reprezentuje generał von der 
Goltz, Frakcja narodowo-socjalistyczna i 
niem.ecko-narodowa b:orą udział w kom- 
plecie w obradach. W sobotę wieczorem 
obradowała frakcja niemiecko-narodowa. 

Hugenberg wygłosił przemówienie, w 
którem m. in. podkreślił, że narazie nie jest 
pewnem CZY OPOZYCJI NARODOWEJ 
UDA SIĘ W DN. 13 bm. OBALIĆ GABI- 
NET BRUENINGA. Niemniej jednak cel 
ten osiągnąć muszą stronnictwa nacjonali 
styczne w najbliższym czasie, PONIEWAŻ 
RZĄD BRUENINGA ROZBIJE SIĘ O TRU 
DNOŚCI GOSPODARCZE, PRZED JAKIE 
MI NEMCY STANĄ W CIĄGU MIESIĘ- 
CY ZIMOWYCH. W niedzielę przed po- 
ludniem odbywały się narady międzyłrak- 
cyjne, Obecnych było przytem trzech po- 
słów Landvolku oraz delegaci partji gospo 
darczej. W wyniku tych narad frakcja nie 
miecko-narodowa, hitlerowcy oraz grupa 
posłów  Landvolku uchwaliła zgłosić w 
Reichstagu wniosek. domagający się WY- 
RAŻENIA RZĄDOWI BRUENINŃGA VO- 
TUM NIEUFNOŚCI oraz WZYWAJĄCY 
PREZYDENTA HINDENBURGA DO ROZ- 
WIĄZANIA PARLAMENTU I ROZPISA- 
NIA NOWYCH WYBORÓW NA DZIEŃ 
8 LISTOPADA RE. 

W toku obrad podkreślono zgodnie go- 
towość stronnictw „opozycji narodowej“ do 
dalszej współpracy i kontynuowania do- 
tychczasowej taktyki na terenie parlamen- 
tarnym. 

W pos'edzeniu frakcji narodowo-socja- 
listycznej UCZESTNICZYŁ HITLER, który 
w dłuższem przemówieniu zaznaczył m, in. 
iż cała opozycja narodowo--socjalna poprze 
solidarnie krok swej reprezentacji parla- 
mentarnej, Partja narodowo-socjalistyczna 
dąży do przezwyciężenia przeciwieństw 
klasowych w Niemczech, zapowiadając bez 
względnie walkę z obozem marksistów i 
bolszewizmem, Narodowi socjaliści n.e co- 
iną się przed ostatecznemi konsekwencja- 
„mi w iej walce. Odnośnie polityki zagra- 
nicznej Hitler oświadczył, że narodowi socja 
liści godzą się, ażeby Niemcy spełnili zobo 
wiązania finansowe, nie polityczne, przyję 
te na siebie wobec zagranicy. 

W godzinach popołudniowych frakcje 
zebrały się na WSPÓLNĄ KONFEREN- 
CJE. Były minister hitlerowski w rządzie 
Turyngji dr. Frick zaznaczył, że opozycja 
narodowa zdecydowana jest na drodze le- 
galnei dążyć do objęcia władzy w Rzeszy. 
Przedstawiciele frakcji hitlerowskiej w sej- 
mie pruskim żądali rozszerzenia akcji, pod 
jętej przez „opozycję nacjonalistyczną na 


Prusy celem obałenia obecnego rządu pru 


w teksie na pierwszej stronie . , 
na drugiej i trzeciej stronie 


W Gdansku za wiersze m/m na stronie 7-iamowej. 
z » « PSD) „ " 
Drobne za słowo 5 fen, — tytułowe . - 


Prry sądowem ściąganiu należności rabat upada. - 
Za terminowy druk przepisane 


spornych właściwe są Sądy w Toruniu. 
miejsce ogłoszenia administracja nie odpowiada. 


Abra w moka a4aGK; wiersz milim. na stronie 1-łamowej 
1zł — w teksie - . 
Drobne ża słowo 15 gr. pierwsze słowo podwójnie, 


Dla poszukujących pracy i nekrologi 25% zniżki, komunikaty 50 gr. 
Za ogłoszenia skomplikowane i z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki 


skiego. 

W godzirach popołudniowych odbyła się 
w okolicach Harzburga wielka parada o 
charakterze wojskowym, połączona z mszą 
polową i defilada oddziałów szturmowych 
hitlerowskich i stahblhelmowskich, Z 

Berlin, 12. 10. (PAT.). W kołach, popiera- 
jących rząd kanclerza Brueninga rosną coraz 
bardziej obawy, że nowy gabinet nie wytrzy- 
ma zetknięcia się z parlamentem, zwłaszcza w 
w związku z zarysowującą się opozycją ze 
strony partji ludowej i gospodarczej. Kota 
demokratyczne, jak na to wskazuje artykn? 
Teodora Wolfa w dzisiejszym „Berliner Tage- 
blatt“ wolałyby, aby w razie obalenia gabinetu 
Brueninga do władzy doszedł sam Hugenberg, 
aniżeli inny mniej zdecydowany przedstawi- 
ciel opozycji nacjonalistycznej. 

Berlin, 12. 10. (PAT). W czasie obrad 
frakcji narodowych socjalistów w Harzbureu 
Hitler odczytał MANIFEST, oskarżający rza 


Niemiecka „naredowa 
oepozyucię przeciw rządom Brucnmin?a 


dy dotychczasowe niemieckie, zwłaszcza rząd 
kanclerza Brueninga o zaniedbanie obowiązku 
przedstawienia opinji świata sytuacji we- 
wnętrznej Niemiec w prawdziwem świetle. W 
ten sposób rząd Brueninga stał się współwin- 
nym katastrofy obecnej. Możliwość ratunku 
Niemiec — podkreśla manifest — widzimy 
tylko w gigantycznym apelu do sił, tkwiących 
w nas samych. Podnosimy UROCZYSTY 
PROTEST przeciwko dalszemu utrzymywaniu 
ważności t. zw. wersalskiego trzwtabu pokojo- 
wego, który nieiylko RUJNUJE NARÓD NIS- 
MIECKI, ale w uasitgpstwie wtrącić musi cały 
świat w wieczny niepokój. Upraguiona przez 
nas wszystkich współpraca między narodanu 
oraz ciężkie przeszkody w życiu międzynaro- 
dowem tak długo będą uniemożliwione, dopóki 
świat dzięki temu traktatowi rozdarty będzie 
na dwie wrogić sobie części. Manifest kończy 
się wezwaniem do oddamia steru rzadów w 


l Niemczech stronnicywom opozycji narodowej. 


RE 


opozycia* uchwaliła 


mag 


W tym „kurhausie* w Harzburgu radzila wczoraj w niedzielę zjednoczona opozycja hugen 


bergowsko = 
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Sekretarjat generalny Ligi Narodów o- 
$łosił tekst not, które przedstawiciel Chin 
w Tokio : przedstawiciel Japonj w Nan- 
kinie złożyli w dniach 6 i 7 bm. 


Teksty tych not nadesłano sekretarjato | wypadki wrogiej akcji ludności i 


wi generalnemu z żądan.em zakomun ko- 
wania ich członkom Rady. 


Ameryki w 


hitlerowska nad taktyką wzięcia po Brueningu steru Niemiec w swoje dłonie. 


RANĘ 8 s 


jest moOmMSEMSEIM" 

W nocie japońskiej podnoszone są fak- 
ty represyj, stosowanych przez Chińczy- 
ków w stosunku do Japończyków, zamiesz 
kałych w Chinach. Dalej przytoczone są 
władz 
chińskich wobec obywateli japońskich, W 
konkluzji rząd japoński oświadcza, że za 


Poseł ch:ński w Tokio w nocie swej za- | krzywdy, jakie dzieją się obywatelom ja- 
wiadamia, że otrzymał instrukcje złożen'a | pońskim w Chinach, odpowiedzialnym czy 
drugiej noty, w której, powołując się na | nf rząd chiński, 


rezolucję Rady z dnia 30 września, żądać 
będzie oddania władzom chińskim tych 
miejscowości, które zajęte zostały od 18-g0 
września rb. 

Rząd hiński żąda oddan a w posiadanie 
władz wojskowych chińskich miejscowości 
ewakuowanych przez władze japońskie, 

Wobec braku odpowiedzi ze strony rzą 
du japońskiego, rząd chińsk w nocie swej 
; domaga się: 

1) aby rząd japoński 


wskazał, jakie 


„miejscowości będą oddane władzom chiń- 
skim w bieżącym tygodniu; 

2) aby w c.ągu dnia 6 października wy-, 
dane były instrukcje co do wycofania wojsk 
w dniu nastepnym, 


* 
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« 15 fen. 

» 50 feh. 
$ >ra w 10 fen. 
Dia wszelkich spraw 
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Redaktor oapewieazialny. Stanistaw Nowakowski w toruniu Byd-ueka 76 
Rea. odpówiedzialny na Bvagoszcz Józe! Eliasiak Mostowa 6 
Reaaktor odpowiedz. na Gdyhie Henryk Tetziaff, Gdynia, Grabówek 
Redaktor odapowiedzialzy na Inowrociaw, Jóżeł Dąbrowski 

Inowrocław ul, Poznańska 65 

Redaktor odpowiedzialny na Grudziądz, Józe: Stanach, Grobiewa 6 
Za ogłeszeńia odpowiada administracja 
Wycawnietwo; „Dzień Pomorski, . Dzień Bydaoski," 
Š „Dzień Grudziędzkť“ 
„Dzień Kujawski“ VI 

Nakładem iczcionkamı; Pomorska Drukarnia Rolnicza S. A. 

" w Torumu Ź 


SINRA 


As Reutera donosi z Waszyngtonu, że 
Rząd Stanów Zjednoczonych zamierza wy- 
| stępić w sposób zdecydowany w sprawie 
zatargu w Mandżarji Stany Zjednoczone 
starają się wywołać, w pinji całego świa- 
kå potępienie wrogich krokáw chińsko-ja- 
pońskich. Stimson ma poświęcić tej spra- 
| wie całkowitą uwagę. Jak twierdzą, jest 
|rzeczą wysoce nieprawdopodobną, aby 
"rząd Stanów Zjednoczonych wystąpił prze 
ciwko Japonii. 

Trzej członkowie” poselstwa Wielkiej 
i Brytanji edjechali do Mandżurji. Aeropla- 
ny japońskie zbombardowały odgałęzienie 
linji kolejowej w pobliżu Ching-How, nisz- 
cząc je całkowicie, Aeroplany te podjęły 
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Abonament miesięczny wynosi 


vrze: pocztę z odnoszeniem 


w eksoedycji miejscowych agencjach . « » « «a sa p e e S— £! 
z odnoszeniem do domu w Toruniu « e's e « « s s ees 340 zł 
R ASCIEGROSORO DA + 3,36 zł 

SB. bul. +99 Bądz dzo NT BL 3 zza 0 Si A 

pocztę . . 2,50 gd przez chlopca „ » 230zł 


w Gdańsku przez 
z odbieraniem w administracji wprost gd 2, zagranicą . 
W razie wypadków. spowodowanych siłą wyższą (np. przeszkody w 7a- 
kładzis strajki). Administracja nie odpowiada za niedóstarczenie pisma 
PRENUMERATA 
stracji 2.79 zł — na pocztach już z odnoszeniem kwartalnie 9,27 z 


POLE ZOE 


Pięlcne zwycięstwo 
maszych ichkonfliciów ad 
reprezentacja Belgii 

Bruksela, 12. 10. (PAT). W niedzielę ro 
zegrany został w Brukseli wobec wielotysięcz= 
nych widzów dawno oczekiwany MECZ LEK- 
KOATLETYCZNY POMIĘDZY POLSKĄ A 
BELGIĄ. Zawody zakończyły się zdecydo- 
wanem zwycięstwem Polski w stosunku 35;28 
punktów. Zwycięstwo to jest tem znaczniej: 
sze, że nasza reprezentacja wystąpiła w osła: 
bionym składzie. 


* 
R * 


Bruksela, 12. 10. (PAT). Równocześnie z 
meczem lekkoatletycznym odbył się mecz pił: 
karski pomiędzy reprezestacją polską i repre- 
zentacją belgijską. Po ciekawej i emocjonu: 
jacej walce zawody przyniosły zwycięstwa 
bełaji w nieznacznym stosunku 2:1 (4:0). 


Bruzńurcaie ewuciętkwae Pe- 
zmańtczyeków mad Ańrwżumą 
f Wrocław" 

Poznań, 12. 10. (PAT). W Poznaniu ro- 
ześrane zostały w niedzielę międzynarodo 
we zawody bokserskie pomiędzy reprezen- 
tacjam* Poznania i Wrocławia. Zwycięży” 
ła drużyna poznańska 12:4, Polacy wygra- 
li wszystkie spotkania z wyjatkiem wag: 
lekkiej. 


Siasi bije Lwów w piłce 
meoż” eh 
Lwów, 12, 10. (PAT). We Lwowie odbył 
się międzymiastowy mecz piłkarski o pu- 
har tygodnika „Sport* pomiędzy Śląskiem 
a Lwowem. Reprezentacja śląska odnio- 
sła zwycięstwo 3:1 (1:0). 


Jkiecze ligowe 
' Czarni — Warta 0:6 
Poznań, 12. 10. (PAT). Czarni bawili w 
niedzielę w Poznaniu, gdzie walczyli o mi 
strzostwo Ligi z Wartą, przegrywając wy- 
soko 0:6 (0:2). I 


Legija — Polonja 5:2 
Warszawa, 12. 10. (PAT). W niedzielę od- 
był się tu trzeci decydujący mecz o pubar, 
ufundowany przez teatr „Qui pro Quo“ po: 
między Połonją a Legją. Zwycięstwo odniosła 
Legja w stosunku 3:2. (1:1). 


TOTORA 
Ruch — Lechia 2:2 
Lwów, 12. 10. (PAT). Rozegrany we Lwo- 
wie mecz o mistrzostwo Legji pomiędzy Ru: 
chem a Lechją zakończył się wynikiem nie 
rozstrzygniętym 2:2 (2:1). 


obecnie lot wyw:adowczy, zapuszczając się 
aż do Tien-Tsinu, 

Rozwój wypadków na Dalekim Wscho- 
dzie jest przedmiotem ożywionych komen- 
tarzy zarówno w kołach politycznych, jak 
i w prasie. Niektóre pisma wskazują na to, 
że zachowanie Japonii znajduje się w 
rażącej sprzeczności z podpisanemi przez 
nią paktami. Powiedzą może, pisze w 
dzienniku „Journal des Debats” Pierre Ber 
nus, że pakty owe nie mogłyby być zastoso 
wane w krajach, które nie dorosły jeszcze 
do prawidłowej organizacji międzynarodo- 
wej, W takim razie należy położyć koniec 
żartom, które polegają na zawieraniu z kra 
jami tymi umów oraz na zapraszaniu ich 
przedstawicieli do zajmowania stanowisk 
w Lidze Narodów. Należy wogóle stw'er- 
dzić, pisze dalej Pierre Bernus, że życie 
międzynarodowe nacechowane jest jak naj 
większą hipokryzją. ; 

W tych warunkach nonsensem jest ża- 
danie rozbrojenia. Armja francuska stano- 
wi element, zapewniający pokój na świecie. 
Niech premjer Laval nie pozwała, aby w 
Waszyngtonie na nią uczyniono zamach — 
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„DNIA KUJAWSKIEGO” miesięcznie w admini- 
miesięcznie 3,09 zł 
EAC STWOSZ 
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di Narodów _ 


Miameiżurji? — „Zadanie rozbrojenia 
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